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KURYER LITEWSKI.
w W ilnie we Srzodę dnia 1 0  M aja v. s. 1853 Koku.

W i a d o m o ś c i  K r a j o w i .

S a n k t-P e tersb u rg  d. i  m aja .
Przez N a y  w y ż s z e  dyplomata nayłaska-  

wiey  mianowani Kawalerami  Orderów:  S. W ło d z i­
m ierzu  Igo stopnia  W lOlkiego k rzy za  , VV ice* 
Admira ł ,  Naczelnik Głównego Sztabu Morskiego 
J .  C. M. Xtąźe M enszykow  (21 kw.). S. S ta n is ła ­
wa igo s to p n ia ,  Landsgewding guherni i  l a w a s t -  
huskiey i Itządzca Kancel laryi  Rady Woysko-  
wo-Szkolnych zakładów,  Rzeczywisty Radźca Sta­
nu M artinów  (2 i 4 kwietnia)-, tegoż Orderu 2gO 
stopnia: Rzeczywisty Radźca Stanu W ice-Dyrektor 
Departamentu medycznego Ministeryum V\ oysko- 
xvegoB utkow fiy  klas. W ice DyrektorDepar tamentu  
andy toryalskiego/ /  isz'niakow ; Rzeczy wistyRadźca 
Stanu starszy urzędnik własney kancellaryi J. G. M. 
Chanykow  (lgo kw . ) ;  Półkownik ,  znaydująey się 
przy Warszawskim YVo|ennym Gubernatorze do 
osobnych poleceń Ł a ch m a n  i Pó łkownik  spra­
wujący obowiązki Wojennego Jenerał -Policmey- 
stra i J enerał- G e w'aldygera Arinii Działającey,Kor­
pusu Żandarmów StoroŁenko. (II.I .)

  P r z e z  r o z k a z y  d z i e n n e  C e s a r s k i e  2 7  z .  n r .
Podpu łkownik  byłey osiedloney brygady grena- 
dyćrów ar ty l leryi  Susłow , mianowany Dowódzcą 
Modl ińskiey ar tyUeryyskiey załogi i tamecznycn 
parków.

— Rzeczywista Radczyni  Stanu Sucharow a , za 
gorliwość w czasie sprawowania ohowiązkow P r e ­
zydentki  Rady Towarzystwa PatryOtycznego w 
czasie nieobecności Xżny  G ahcyn, ot rzymała od 
N. Pani  pod d. 16 stycznia b. r. łaskawy Resk rypt .

  JJkazy  C e s a r s k i e .  D o Rządzącego Senatu .
28 g rudn ia  i 832 r. Zatwierdzone zostają dla

foddanych C e s a r s t w a  wyznania Ewangel icko-  
uterańskiego ułożone przez oddzielny Komitet :  

1) Nowa Ustawa kośeiołow Ewangel icko- lu terań- 
skich w Rossyi ; 2) Uzupełniająca takową ustawę 
Inst i  u’kcya (llaKa3-b)Duchowieństwu i Zwierzchno- 
ściom tyćh knściołoW i 3) Ogólna rgenda obrząd­
ków kościelnych Ewangel icko-luterańskich.  Nowa 
ta U9tawa znosi tak wszelkie dotychczasowe w 
tym przedmiocie urządzenia , jako i sądownictwa 
i urzędy duchowne , przez  riię nieobjęte.

Z o sta ją  m ianow ani: 2 b. 111. J en e ra ł  piecho­
ty  Jen.  Adjut.  C hrapow icki Członkiem Rady W ó -  
jcnney. Dowodzący dywiźyami  odwodowemi 2go 
i Sciego korpusow piechoty  Jene ra ł  porucznik 
P o łu jek to w  1 , Członkiem Audyloryatu  Jeneral -  
n e g o — 8 b. m. liczący się w ar ty l eryi  J en . -P o ­
rucznik  B u le r ,  W ice  - Dyrektorem Departamentu 
A rty l l eryi  na inieysce uwolnionego od służby Jen.- 
Majora F ad iejew a  — Ordynator  Warszawskiego 
łazaretu woyskowego Sżtabs lekarz d a ro ck i, As- 
sessorem Kollegialnym.

Do K a p itu ły  Orderów.
Zostają mianowani Kawalerami  orderów:  S. 

Włodz im ierza  3ciey klassy: za  gorliwą s łu żb ę:  
Członek C e s a r s k i e g o  Senatu Fińlandyi  Radźca 
Stanu de la Chapelle\ tegoż orderu  4 te y  k lassy , 
28 marca, zostający przy dnchowney missyi vv 
Pekinie  Jerómónach Jibbakum . — S . śtnriy 2 klasą 
5 i marca:  Naczelnik oddziału Depar tamentu  a r ­
ty l le ryi  5ley klassy Karłow icz ; tegoż orderu Sciey  
k la ssy , 2 kwietnia:  Dowódzca W ołyńskiey bry-  

ady celney straży Pndpółkow nik  B u zo w ski; Gu- 
ernialny Kon troler  Mohylewski,  ymey klassy Die- 

czkowski, i tameczny Skarbny Gubernialny Radz- 
ca Hon. Sm arow ski. — g kw ietn ia , zarządzając^ 
zakładami Hrabi  Straganów  w Permsk iey  G u ­
bern ią  Szychtmeyster  j 3 klas* Spakow , którego

Staraniem 3,200 odszczepieńców, w  tych dobrach 
zamieszkałych,  nawróci ło  się na w'iarę panującą. 
l lo zk a zy  C e s a r s k i e ;  oznoyinione R ządz. S en a ­
tow i p rzez  P . M in is tra  Spraw iedliw ości :

1) 10 kw ietnia. N a y j a ś n i e y b z y  C e s a r z  Jmć; 
dozwoliwszy P P .  Jenera ł -Fe ldmarsza łkowi  X ię -  
ciu Warszawskiemu,  Hrabi  Paskiew iczow i Fśry- 
w ańskiem u  i Wicp Kanclerzowi ,  H ra b i  JSesselro- 
de, przyjąć i nosić nadany i tri w roku  1828 od 
N. Szacha Perskiego order  L w a  i  Słońca p i e r ­
wszego Stopnia, 2 prawem przechodzenia tey 0- 
zdoby na potomstwo płci  męzkiey,  7go kwietnia  
raczy ł  zatwierdzić takowe p r a w o . — 2) 12 tegoż  
m. N a y j a ś n i k y S z y  P a r .  rozkazał przenieść Senato­
rów,  Radzców Tayn yc h :  Bohdanow skiego, z 3gń 
oddz. 5go Depar.  do ygo Depar tam en tu ,  a D es-  
bout) z tego ostatniego do 4go oddz. 5go Depar t -  
Rządzącego Senatu.

P rzez  P . Z arządza jącego  M in isterstw em  O- 
świecenia: Otrzymują uwolnienia,  pa vv,łasne pro­
śby: 10 kw ietn ia . Zostający przy W i leń sk im  Ko­
mitecie Cenzury,  do xiąg, hebrayskjch,  l \e u m a n n t 
i i 4 tegoż rn. Cenzorowie Petersburskiego K o ­
mitetu Cenzury,  Professorowie tutey szego U n iw e r ­
sytetu: Radzca Stanu B u ty rsk i, i Radzca K o l l e ­
gialny Sękowski; na mieysce tych dwóch ostatnich 
mianowani.  Professor R. Stanu C harm oy, i A d -  
junkt  Professor N ikitenko . { T .P .)

— D. 26 kwiet .  wyjechał  z tuteyszey stolicy do 
Drużnosel ja,  Jene ra ł  - Marszałek Polny,  H ra b ia  

:Vy itgenstein.
— Jenerał -Adjutant ,  H rab ia  O rłó w , d* 20 z e ­

szłego kwiet .  z pomyślnym wiat rem wyjechał  z 
Odessy  do Konstantynopola , na korwecie P e n d a -  
raklia , przeprowadzaney od statku parowego M ro-  
m onosiec. (G .S  P.)

— Z Odessy  donoszą pod ig kwiet. :  , ,Szyprowie  
dwóch nowo przyby łych do por tu naszego z K o n ­
stantynopola Sardyriskich okrętow k up ieck ich ,  
udzielili  wiadomość,  że i2go kwiet .  spotkal i ,  oni 
na ciaśninie Konstantynopoli tańskiey eskadrę 
Ko ntr - Adm ira ł a  Stażew skiego , z pięcią należące- 
mi  do niey statkami  t ransportowemr.  (P .P .)

TParszaw a dnia 10 m ą ja .
Dnia 6 b. m. odbyło się publiczne posiedze­

nie Banku Polskiego,  które J W .  Radca Stanu 
M oraw ski, Prezes Dyrekcy i  Głó wn ey T o w a rzy ­
stwa Kredytowego Ziemskiego , przewodniczący 
publicznemu posiedzeniu Banku Polskiego, w za ­
stępstwie Dyrektora Głównego,  Prezydującego w  
Kommissyi Rządowey Przychodów' i Skarbu,  na-  
stępującą o tworzył  inową :

W  wyręczeniu  Dyrektora Głównego, P r e ­
zydującego Skarbowi  Publicznemu,  mam zaszczyt 
uprzedzić was, źe celem dzisieyśzego zgromadze­
nia się naszego,  jest wysłuchanie piątego z kolei 
sprawozdania z działań Banku Polskiego W ubie­
głym roku i 83,2gim.

W y p a d k i  nie zbyt dawno żaśzł e , a przeż  
swe skutki  w długie czasy pamiętne,  ws t rząsną­
wszy w podstawach k r e d y t ,  handel  i przemysł;  
Wywrzeć koniecznie tnusiały szkodl iwy w p ł y w  
na Ins tytucyą , która po włącznie r.  i 83o t rafno­
ścią i sumiennością działań szybko Wzrastając, uźy^ 
żniała i wznosiła liczne gałęzie pomyślności ogól* • 
ney. ,

Zebranym przed rokiem w  tem mieyScu, przed®. 
s tawiony był  owoc prac Banku z roku 183 i , i jak­
kolwiek rezul tata óweżeśne,  n iewyrównyWały o- 
siągniętym w latach poprzedzających ; niepospo­
lita zasługa B a n k u , uznaną już by ła  w t ć m ; źt*



mimo dr a ż l iw e  po łożen ie ,  ś w ię t o b l i w ie  zobswią-  
zaniutn i i w j i n  zadość uc z yn i ł .

W s p r a w o z d a n i u  za r o k  i8~2,  k t ó r e  u i e h a w -  
n i e  pod sąd was/,  p rzed  stu wionę  m hydź  rna , uy -  
r z y o ie  P a n o w i e ,  ze l.Vmk .P o l s k i  obok zn.akomi- 
t e y  k o r z y ś c i  nu r i ie ryc / .ney ,  .tę w a ż n ie y  s / ą  jeszcze 
d la  d o b r a  p u b l i c z n e g o  o s i ą g n ą ł ,  ze w s z y s tk ie  o d ­
nogi  s w v e h  d z i a ł a ń ,  w y p a d k a m i  w o y n y  s k r ę p o ­
w a n e ,  (io cz ynn ego  życ ia  pow róćił , . ' . i  sk u te cz n ie  
w s p i e r a ł  j a w n e  u s i ło w a n i a  R z ą d u ,  ku po dg o jen iu  
r a n .  p rze z  w oy nę  i t o w a r z y s z ą c e  j ey k l ę s k i  k r a ­
jo w i  zad any ch .

W  b ad a w c z e m  p o r ó w n a n i u  s p r a w o z d a n i a  z 
x i ę g a m i  i iti w e n t a r z a m i  , w śc i ś ł ćm do ch o d z en i u ,  
jak d i l e c e  Bank  P o l s k i ,  g ł ó w n y m  ce lom zasadni -  
cźey  s w e y  u s t a w y  o d p o w i e d z i a ł ,  nie uydz. ie za ­
p e w n e  t r o s k l i w e y  u w a g i  was/ .ey,  s z a n o w n i  K o m -  
n i iśsyi  U m o r z e n ia  C z ł o n k o w i e , '  £e ca łość  d ł u g u  
k r a j o w e go ,  za ręczonego  a r t y k u ł e m  t ę t y m ,  ł a s k a ­
w ie  nam  na da neg o  S t a t u t u  O rg a n ic z n e g o  , d o t ą d  
jeszcze us ta n ó w  iona,  i sposób  s p ł a c e n i a ,  w s k a z a n y  
n ie  jest.

Sam o o g ó ł ow e  n a w e t  p o r ó w n a n i e  s t a n u  s k a r ­
b u  paibl ioznego i ź r ó d e ł  jego za s i ł ku  , w  c h w i l i  
■wyhuchłey  r e w o l u c y i  , z ty m ,  w  j ak im w r ó c o n y  
zos ta ł5 praw e y  Władzy,  już do s ta t eczn ie  u s p r a w ie *  
d l i w i e  zdoła  d o t y c h c z a s o w e  opóźn ienie .

Ufni  w o y c o w s k a  p i ecz o ło w i to ść  N a y j a ś n i e y -  
szego C E S A R Z A  i K R Ó L A  n a s z e g o ,  k t ó r e y  juz 
l i czne  d ó b co d z ie y s t  w a z a w d z i ę c z a m y ,  c i e szmy się 
nadz ie ją ,  iż c h w i l a  u s t a l e n i a  r e s z ty  d ł u g u  p u b l i ­
cznego . i w s k a z a n i a  ś r o d k o w  s t o p n i o w e g o  z d o ­
chodó w K r ó l e s t w a  jey u m a r z a n i a ,  nie b ę d z ie  juz 
n a d e r  o d l e g ł ą . 1

F o c z e m  n as tąp i ł o  z d a n i e  s p r a w y  z c z y n n o ś c i  
B a n k o w  y c h  z r o k u  i 832 . ( G.  fF .)

B  a n k  P o l s k i
P o d a j e  do  w ia d o m o śc i ,  że s to s o w n ie  do p r z e ­

pisów- p o s ta n o w ie n i a  K r ó l e w s k i e g o  z dn ia  2 l u ­
t ego  i 85o u s k u t e c z n i o n e  zos tan ie  p u b l i c z n e  w o b ­
r ę b i e  g m a c h u  b a n k o w e g o  na  d n i u  11 b. m.  o go­
dz in ie  8 r a n o ,  sp a le n i e  b i l e tó w  k a s s o w y c h ,  z po­
w o d u  d o ż y c i a ,  z o b ie g u  w y j ę t y c h ,  za s u m m ę  
1,789 9 5 zł. poi -— w  W  arszaw ie dn ia  7 maja i 8ó5. 
RV.’d c a  s t a nu  prezes ,  ( p o d p )  L u b u w ic k i .— S e k r e ­
t a r z  l i n y ,  ( p"d p . )  H n s s m a r in .

P r z y  nas tąp ić  rnającem p u b l i c z n i e  w d n i u  j i  
b.  m,  j i t t leniu z u ż y t y c h  b i l e t ó w  k a s s o w y c h ,  do-  
pe.łrftofićm ta k ż e  będz ie  s p a le n i e  w y k u p i o n y c h  
nfz.i /. B a n k  Po l sk i  w y l o s o w a n y c h  o b l i g a c j i  udzia ­
ł o w y c h  / p o ż y c z k i  42 ,000.000  zł.  po i .  (G .C .)

N i e m c y . *
M o n a c h iu m  <!. 21 k w ie tn ia .

W  M o n a c h iy s k ie y  G a ze c ie  P o / i ty c z n e y  z a ­
w i e r a  się a r t y k u ł  n a s t ę p u j ą c y  od b rze g ó w  M e n u .  
„ O s t a t n i e  w y p a d k i  we B r a n k ł o r c i e ,  pow  i n n y  z n i ­
szcz yć  c a ł ą  w ą t p l i w o ś ć  o l e m ,  źe s t r o n n i c y  r e  
W o l u c y y n e y  p a r t y i  w  N ie m c z e c h - P o łu d n io w y c h ,  
czy l i  — jak oni  sami  s i e b i e  z u p o d o b a n i e m  n a z y ­
w a j ą — N i e m i e c c y  l i b e r a l i ś c i ,  s ł u ż ą  ty l k o  ś l epetn  
n a r z ę d z i e m  d la  t ey p r o p a g a n d y ,  k t ó r a  rozszerza  
sw o ;e  dz ia ł a n i a  z ło n a  F r a n c y i .  P r o p a g a n d a  ta,  
k t ó r a  po t r a f i ł a  p rze z  zbiega  f r a n c u z k i e g o  z r z ą ­
dz ić  w  B e lg io m  bez n a y m n i e y s z e y  p r z y c z y n y  r e -  
w o l u e v ą .  po b u d z i ć  P o lsk ę  do n i e ro z są d n e g o  p r z e d ­
s i ę w z i ę c i a  , w r z u c i ć  sw ą  p o d p a l a ją c ą  g ł o w n i ę  
d o  et ło ch . i za mi es za ć  P o r tu g a l ią  w w o y n ę  z t ł u ­
szczą n iemająeą  p r z y t u ł k u  na z i emi ;  — p om im o w i e ­
l o k r o t n y c h  n i e p o m y ś l n y c h  p o k u s z e ń , —  nie może 
s ię  jeszcze w y r z e c  s w y c h  z g u b n y c h  z a m y s ł ó w .  
VV s a m e y  F r a n c y i ,  gdzie  w r e ś c i e  z a cz yn a j ą  już 
c z uć  p r z y k r o ś ć  us taw i c z n e y  n i e s p o k o y n o ś c i  i n i e ­
b e z p i e c z e ń s t w  a , czu ła  się ona n ie  dość  s i lną,  do 
p r z e d s i ę w z i ę c i a  n o w e y  r e w o l u c y i  p r ze m o cą ,  z ja­
k ą k o l w i e k  n a d / i e j ą  s k u t k u ,  i d la  tegoto  o b r ó c i ł a  
s w e  oczy na. Sąsiedzką z i em ię .  Do tąd  P a r y ż  z a ­
w s z e  p r z o d k o w a ł  w  p o d o b n y c h  d o ś w ia d c z e n ia c h ,  
i p o w o d z e n i a  t a m e c z n y c h  r e  w o lu c yo n i s t ó w  , za ­
c h ę c a ł y  i ch  s p ó l n i k ó w  w i n n y c h  k r a ja c h  do ta- 
k i c l i ż e  p r z e d s i ę w z i ę ć ;  lecz na i e n  r a z ,  f r a n c u z k a  

r o p a g a n d a ,  zapi  obow a ła  p o - t ą p i ć  na o d w r ó t ,  i o -  
y w i c  p r z e d s i ę b i e r l i w o ś ć  s w o i c h  s t r o n n ik ó w ’ ( b a r ­

dzo już zm ni ey sz o ny c h  i w l iczbie i w  sile), przez  
s p r a w i e n i e  buntu w N iem cz ec h  - P o łu d n io w y c h .
W  p r z y p a d k u  d la  n iego p om y ś l n o śc i ,  p rocess  w y ­
toczony  przeciw'  gazecie A a  I r ib u n e ,  z a p e w n e  no 
w i n i e n  b y ł  p o - łu ź y ć  w P a r y ż u  za powo d  do n o ­
w y c h  scen  k r w a w y c h ;  a w t e d y  rokoszanie ,  d z i a ­
ł ając po obu s t r o n a c h  R e n u , m og l i by  d a w a ć 5 jeden 
d r u g i e m u  pomoc .  P a r l y a  F r a n c u z k a ,  n ie  mając 
c i e r p l i w o ś c i  o c z e k i w a ć  od  s w o j e y ,  z o w ią c e y  sic 
p r a w n ą ,  o p p o z y c y i ,  p o w o l n e g o  oba len ia  R z ą d u  
L ip c o w e g o ,  m o g ł a b y  w t y m ż e  czas ie  s k o r z y s t a ć  
z do go dn ego  zda rze n i a  z r z ąd ze n ia  n o w e y  r e w o l u ­
cy i .  A le  Rz ąd ,  dobr ze  znając  n ie b ez p ie c ze ń s t w o  
sw eg o  położen ie ,  i n i e p r z e h i e r a j ą c  w ś r z o d k a c h  
do  s w o je y  o b r o n y  , w y s t a w i ł  p r z e c i w  r e p u b l i k a ­
nom p r a w i e  n ie p o k o n a n e  za w ad y .  W  t y m ż e  cza ­
sie,  w szy sc y  F r a n c u z i ,  k t ó r z y  się mogl i  na j a k ie ­
k o l w i e k  naraz ić  s t r a t y ,  a nas tęp n i e  p r a g n ę l i  d l a  
s w eg o  d o b r a  u t r z y m a n i a  spokoynośe i  , dosyć  j a ­
w n i e  okaza l i  w s t r ę t  sw ó y  b u r z y c ie lo m .  D la  o- 
ż y w i e n i a  więc  t e y t o  F r a n c u z k i e y  p a r t y i ,  k t ó r a  
c z u ła  moc  sw oi c h  p r z e c i w n i k ó w ,  a za tćm  nie o d ­
w a ż a ł a  się dz i a ł ać ,  um yś l i l i  s p r a w i ć  VFobcym k r a ­
ju tr-wogę. k t ó r a  mia ła  p o c i ą g n ą ć  w s z ys tk ic h  s t r o n ­
n i k ó w  r e w o l u c y i ,  o ż y w i ć  w „ j ch m ę z t w o ,  po dz i e ­
l ić 1 os ł ab ić  s i ł y  p r z e c i w n i k ó w ,  i p r z y w i e ś d ź  w  
zamieszanie  k i e r u j ą c y c h  p u b l i c z n e m i  s p r a w y .  W i ­
d ocz na ,  źe p lan  z g u b n e go  i n i e r o z s ą d n e g o " za m a­
c h u  we  F r a n k /o r c ie  z r o d z i ł  się,  n i e  w' N ie m c a  
u m yś le .  Sama  t y l k o  F r a n c u z k a  nie wiadomość ,  o 
m e ż e m  nie w ied ząc a  z a g r a n i c a m i  F r a n c y i ,  i d l a  
k t ó r e y  N i e m c y — pomimo w i d o k ó w  s ł . w y ,  na nią  
r o z c i ą g a n y c h — d o tą d  zostają n iezna jome ,  jiikby b y ­
ł y  j akąś  n o w o - o d k r y t ą  cz ęśc ią  Ś w i a t a , — sama t y l ­
k o  z u p e ł n a  nie wia do m ość  w s z y s tk ic h  s to s u n k ó w ,  
mogła  w p a ś d ź  na myś l  n ie r o z s ą d n ą ,  że F r a n k f o r t  
w  czas ie  samego  j a r m a r k u ,  m ó g ł  po s ł u ż yć  za pole 
r e w o l u c y i ,  k t ó r e y  s k u t k i  p o w i n n y  b y ł y  r o z s z e ­
r z y ć  się na w ię ks zą  część  N ie m ie c , _  że m ie y-  
sce.  w k t ó r e m  S e y m  Z w i ą z k o w y  ma sw o je  o b r a ­
dy ,  dla  t e y  sa m ey  p r z y c z y n y  p o w i n i e n  b y d ź ś r z o r l -  
k o w y m  p u n k t e m ,  z k tó r e g o , — po jego o p a n o w a ­
n iu ,—  można b y ł o  d z i a ł a ć  z w ła d z y  d y k t a t o r s k a  
na w s z y s t k i e  , n a o k o ł o  po ło ż o ne  p a ń s t w a ,  podo 
b n ie ,  jak z P a r y ż a  na F r a n c j ą .  W i e l e  i n n y c h  
oko l i cznośc i  moż e  t a koż  s ł u ż y ć  d o w o d e m ,  źe F r a n k -  
fo r t s k ie  w y p a  iki  u k u t e  b y ł y  w P a r y ż u .  O d  d a ­
w n e g o  już czasu i w w ie l u  z d a r z e n i a c h  n a p o m y ­
k a l i ś m y ,  że l i b e r a l i ś c i  w N i e m c z e c h  d z i a ł a j a  z 
po dus zcz en i a  p e w n y c h  m e  w i e l u  osób w e  F r a n ­
cy i ,  i że po wiiększey  częśc i  N i e m c y ,  s łuż ą  im za 
n a r z ęd z i e .  P o s t r z e ż e n i a  f r a n c u z k i e h  d z i e n n i k ó w  
w  pr ze sz ły m  r o k u ,  źe wolność  d r o k u  w N i e m -  
c/ .ech jest p o l i f y c z ń e m  d z i e ł e m  F r a n c y i :  ffdyż s ł u ­
ży za ś r zo d e k  do w z m o c n i e n i a  w p ł y w u  Francu/.*- 
k ic h  l i b e r a l i s tó w  na N i e m c y ; —. R o z u m o w a n i a  ga ­
ze t  F r a n c u z k i e h  w s z y s t k i c h  p a r t y y .  p r z y  w y d a ­
n iu  p r ze z  S e y m  p o s t a n ow ie n ia  28 l ipc a  r.  z . __
N a p o l e o n o w s k a  s z tu k a  , do  k t ó r e y  u c i e k ł  się w  
S i e r p n i u  r o k u  zesz łego j e d e n  z o s i w i a ł y c h  za r z ą ­
d ó w  Cesarza  d y p l o m a t ó w ,  w y k ł a d a j ą c  d a r o w a n e  
w  po m ie n io n e in  p o s t a n o w i e n i u  m n ie y s z y m  p a n u j ą ­
c y m  K i ą ź ę t o m  p r a w o  z a w i e r a n i a  u m ó w ,  i  n a p o ­
m y k a j ą c ,  źe F r a n c y a  p o w t ó r n i e  go to w a  p r z y ją ć  
na  s i eb ie  o b o w i ą z k i  p r o t e k t o r k i ; — n a k o n i e c ,  w 0- 
s t a tn im  c z a s i e ,  n i e ro z s ą d n e  r o z u m o w a n i a  l i b e r a ­
l i s t ó w  f r a n c u z k i e h  o r oz p u sz cz en iu  w S tu tto -a r -  
d z ie  i K a s s e lu  S t a n ó w  K r a j o w y c h  ; d o s t a t e cz n i e  
d o w od zą ,  źe F r a n c u z c y  r e w o l u c y o n i ś c i  us i l n ie  s t a ­
r a j ą  się zos ta w a ć  w p r o s t y c h  z w i ą z k a c h  ze s w o im i  
u c z n i a m i  w N ie m cz ec h ,  i do j akiego s to pn ia  je osię-  
g l i . — G o d n a  u w a g i ,  że c z ł o w i e k  po d es z ł y  w l a t ac h ,  
j e d e n  z n a c z e ln ik ó w  r e w o l u c y i ,  p o ź n i e y  p r ze z  n ią  
o d r z u c o n y , w y o b r a ż a j ą c  w osobie swojey  sza ł  d w ó c h  
części  Ś w i a t a ,  p r z e p o w i a d a ł  3o M a r c a  w e  F r a n c u z ­
k ie y  Iz b ie  D e p u t o w a n y c h :  „ r y c h ł o  i N ie m cy ,  w y .  
gn an i  / a p o l i t y c z n e  p r z e s tę p s tw a ,  będą  sz uk a l i  g o ­
śc innośc i  we  F r a n c y i  VV S l r a ź b u r g u  w ś r z o d k o -  
w y c h  jeszcze d n i a c h  zeszłego mies iąca  b i e g a ła  p o ­
g łoska  o p o w s t a n i u  , k tó r e  się okaż e  w  o k o l i c a c h  
F r a n k f u r t u  i i n n y c h  są s i e d z k ic h  p a ń s t w a c h ,  a w  
B r u x e l l i  t e raz  n a w e t ,  p o d ł u g  n a y n o w s z y c h  w i a d o ­
m oś c i ,  t nów ią ,  o r e p u b l i k a ń s k i c h  poroszeniacl»,które



będą  przeds ięwzię te  w  jednyrrtże czasie z po wsta ­
n iem w P a r y ż u  —. I  dotąd starają się zrządzić w  
in n y ch  pańs twach  'Niemieckich  takie? zamiesza­
nia,  jak we F ran k fo tc ie .  Niezwłocznie po ty c h  
niespokoynościach puścili  ponad Me nem  fa łszywe 

ogłnski o pomyślney r e w o lu c y i  w P a r y ż u ,  aże- 
y przez to po kr zepi ć  męztwo Nie m ie ck ich  b u ­

rzyc ie l i  i pobudzić ich  do n o w y c h  przedsięwzięć.  
W  (riessert z hojaźnią oczekiwano naruszenia po- 
wszechney  sp o k o y n o śe i , k tó re  jednak  skończyło 
się na mkczemriern zamo rdow ani u  k i lk u  pochołków 
po l ic y jnych .  Ucieczka P o l s k i c h  w y c h od źcó w  z 
F r a  ncuzkich  depo,weyście ich z orężem do Sz w ayca -  
ryi ,dało powód f rancusk im  dziennikom l ib era ln ym  
do różnych  uwag, w k t ó ry c h  szczególniey wynoszą  
śrzodki,  użyte przez jednego Fr an cu zk iego  D e p u ­
towanego dla dowiedzenia  się o p lanie  ta jemney tey  
uc ieczki .— Niemcy,  k tórzy  k i lka  la t  p rzedtem już 
przebąkiwali ,  że wie lka  część l ibe ra ln yc h  s t r o n ­
n ic tw działa pod k i e ru n k ie m  F r a n c u z k i c h  r e w o -  
lucyonis tów,  i l e  oni znowu zamyślają oddać  N i e m ­
cy pod władzę  F r a n c y i ; — sądzil i  bardzo s p r a w i e ­
d l iwie.  N a w e t  rozum ow an ia  Niemieckich  l i b e ­
ral is tów na zgromadzeniach  S tanów Niemieckich  
przec iwko pos tanowieniu Sey mu  pod 28 czerwca  
z. r., na k tó ry c h  oni  nie zwraca l i  na ym nie yszey  
u wa gi  na dobro o y c z y z n y ,  miel i  j edynie  za cel  
na nowo oddać Francuzom większą część pańs tw,  
k t óre  składa ły d a w n ie j s z y  Związek  Re ń sk i ,  w z b u ­
dzić w gminie n ienawiść  i nieufność k u  Z w i ą z ­
kowi  z Niemie ck iemi  M o c a r s t w a m i ,  i przez ten 
ś rzodek powtórn ie  uczynić  Cz łonków Z w ią z k u  
Niemieckiego hołilo wnikarni  F r a n c y i ,  jakietni 
już raz byl i  pod orężem despotycznego  pod-  
boycy. K t o  zna Niemcy i ich s tosunki ,  t en  n ie  
będzie się obaw ia ł  s k u t k u  ty c h  s ta rań;  lecz po- 
n iewolne  smutne uczucie obeymuje  duszę,  k iedy się 
po my śl i ,  że podrasta jące  pokolenie  , k tó re  po- 
w innoby s tanowić  pociechę i nadzieje oyczyzny ,  
zupełnie jest sprowadzone  z p r aw dz iw ey drogi  p rzez  
zwudziciel i  , i n aw e t  zdolne jest d a  j j a y p o d l e y -  
szych  przes tępstw,  co też  s tw ie rd z i ły  rzeczą sa ­
mą ostatnie w y p a d k i  we Fra nk fu rc ie .  T y m  s p o ­
sobem powolność  ku osobom, k tóre na z łe  użyły  
swego wysokiego powo łania — rozszerzać p r a w d z i ­
w e  oświecenie , bv ło  przyczyną  w y n i k ł y c h  w 
le kk om yśl ney  młodzi  zgubnych  marzeń;  młódź po­
gardzi ła  wszystkie p r a w a ,  i zaczęła poc zyt yw ać  
mo rd e rs tw a  i zdradę  o y c z y z n y ,  nie za przes tę p ­
s twa  nay ukropnieysze  , ale za dzieła nayw’iększe. 
Nie  spólnicy rozr uchów ,  ale ci, k tórzy  je z rzą-  
dzają, powiedz ia ł  znajomy jeden p is ar z ,  godni są 
naycięźszey ka ry ;  i dopóki  mora lna  zaraza , po­
chodząca z d ru k o w an ia  ks iążek  i fa ł sz yw ey  n a u - i  
ki ,  nie będzie uw ażana  za zbrodnię  nayokr opn iey -  
szą, póty nie można oczekiwać  g r u n t o w n e y  po­
p r a w y  teraźnieyszego pokolenia .  Ci, k tórzy  bę- i  
dą obojętnymi św iadkami  rozszerzenia  tego jadu, 
s taną się naysłuszniey p ie rwszemi jego of ia rami .—  
Przysz łość  by łab y  be znadz ie i ,  j eże l iby do uprzą-  
tnienia tego złego nie postanowiono przeds ięwziąć  
ś rzodków su ro w y c h  i mocnych  Ale bezpieczeń­
stwo i obrona,  do k l ó rey  ma prawo większa część 
obywa te l i  sp o k o y n y c h ,  n ieodmiennie  po t rzebują  
obmyślen ia  ś rzodków do w yt ęp i en i a  te y  b e z b o ­
żności,  i do zerwania  na zawsze tyc h  nici, wiążą­
cych |e * F ra nc yą .  Z a te m  zaczęte przez  Z w i e r z ­
chność F r a n k f o r t s k ą  śledzenie,  zdaje się nam uie- 
dos ta tecznem,  i spodz iewamy się, że w  ciągu te ­
go śledzenia , znaydzie się konieczność spólnego 
w tey  rzeczy  dz ia łan ia  w sz y s t k ic h  Z w i ą z k o w y c h  
Rz ąd ów  Niemiec.41 ( / ’./*.)

S z w a t c a r y a .
■Bazy tea  dn ia  25 k w ie tn ia .

Mniemają z pewnośc ią  , że Se ym  w  Z u r ic h , 
jeszcze się p rz ed  ukończeniem tego mies iąca  ro- 
zeydzie,  a to nie u c hw a l i w sz y  żadnego postauowie-  
nia . { G j r . )

Z u r ic h  dn ia  17 kw ie tn ia .
V o r o r t  w y d a ł  wczora  do K a n t o n ó w  p o g r a ­

n i c z n y c h  okoln ik  , w k tó ry m  dowodzi  pot rzeby  
przedsięwzięc ia  ś rodk ów  os trożności  t ak,  w ce lu

zabe zpiecżorriaf> sjiokoy naści ^ffWtfętrzifey Sz w a y .  
oaryi,, jako •» j * y n e u t r a l n e g o  położenia,  wfcględeitf 
in n y ch  krajów. Zarazem k o m m u n i k u j e o n  jeszcze 
s tanom -krajowym list, o t rźy t toanyoi ł  P. Bens t ,  p ó ł ­
ko wnika* s t raży  w e w n ę t r z n e y  w  B a d e n , z k t ó r e ­
go widać,  i i  p u ł k o w n i k  ten  posy łanym b y ł  od r z ą ­
du  swojego w c h a ra k te rz e  nadzwyczaynego k o m -  
missarza,  do p ó łn oc nych  gran ic  W i e l k i e g o  X i ę z -  
twa ,  w celu przedsięwzięcia ś rod kó w  oparcia się 
wtargnien iu  w y s z ły o b  z Francyi  P o l a k ó w ,  i, że 
w  tymże celu , wyciągniono  wzd łuż  g ran ic  k o r ­
don,  k lórego wey-ście wzbronionem zostało k a ż ­
demu z P o l a k ó w ,  n ieopa t rzone mu  w  paspor t  od  
pose ls t wa  Pr us k i ego  lub Rossyyskiego,  w ce lu  po­
w r o tu  do oyczyzny.

—  W  rad zie regencyi  K a n tonu  Berneńskiego ,  
za odeb ran iem p ie rwszey  wiadomości  o w ta rg n ie ­
n iu  Polaków,  powzięto naprzód  pro jek t  op a t rz e ­
n ia  ic h  w pot rzebne  na podróż pieniądze i p r z e ­
prowadzenia  n iezwłocznie  za g r a n k ę ;  większość  
jednakże  oparła  się t emu w n io s k o w i  , i dopiero  
po u p ły w ie  dni  k i l k u  wydano rozkaz,  ażeby w z b r o ­
niono weyścia do ka nton u  wsz ys tk im  in nym ,  k t ó -  
rzyb y  jeszcze nad g ran ic ę  nadciągnąć  mogli .  Z  
n iec ie rp l iwośc ią  oczekują  wszyscy ,  co kanton B e r ­
neński  p rzeds ięweźmie ze 4oo P o l a k a m i ,  k t ó r z y  
już się w n im zuaydują .

— W e d ł u g  poczynionych  przez  w ład ze  miey -  
scowe kantonu  Be rn eń sk ieg o  rozporządzeń ,  e m i­
granc i  Polscy r o z k w a t e r o w a n i  tam zostali  we  t r z e c h  
wioskach:  Seigne Legier ,  Mont fancon  i Sa int -Bres ,  
l e żących  nad wie lk im t r ak t em  z Bazylei ;  T o  miey -  
sce pobytu  , t ak odda lone  od g ra n ic y  N e u c h a t e ł -  
skiey,  wyznaczono im ze względów k u  R z ą d o w i  
Neuchate l sk iemu.

— Piszą z S o l u r y ,  iż w ładze  tameczne  o t r z y ­
ma ły  rozkaz wyprawian ia  z miasta p r z e d  u p ł y ­
wem 24 godzin wszystk ich P ol akó w ,  k tó r z y b y  s ta ­
wi l i  się t am bez na le ży t ych  papiórów.

W e d ł u g  wiadomości  z N e u c h a te l  z dnia 18 
b. m. nowa kol um na  Po laków,  śpiesząca do Szw ay-  
ca ry i  d rogą  na Baume- le s -D ames ,  za t rz ym aną  z e ­
stala przez oddz ia ł  t ameczney  gw ardy i  narodo­
w c y ,  k t ó r y  tez zmusi ł  ich do powr otu .  S tyka ją ­
ce się z k a nt onem  Neucha te l sk im  gran ice  F r a n -  
cy i  o k ry te  są w o y s k a m i ;  i mocne oddz ia ły  p i e ­
choty l i n i ow ey stoją w P on ta r l ie r ,  M ac te an  i t .  d,  

----------------  ( T . P . )
R z e c z y  N i d e r l a n d z k i e .
H a g a  d. 28 kw ie tn ia .

W  p ie r w s z y c h  dnia ch  następującego mie­
siąca,  n a s t ąp i  powszechna  zmiana  s tano wisk  woy-  
ska w obozie polnym.

iJ n ia  29 _
H r .  L i m b u rg -S t i ru m ,  o t r zym ał  polecenie u-  

dania się do L o n d y n u  , i pozostania tamże  tak  
d ługo,  jak zastępca pana Dedel  p rzy  konferencyi j  
dopóki  ostatni  nie przyydzie  do zupe łnego zd r o ­
w i a ;  o t r zy m a ł  on now e i n s t r u k c y e ,  k t ó r e b y  mo­
g ły  do p ro w a d z ić  do przedugodney  k o n w e n c y i  
pomięd zy  Hol andyą  i Belg ią ,  we dłu g  ws pólnego  
życzenia Angli i  i F r a n c y i ,  w nocie,  z dnia 2 t. mi 
przez  X ię c i a  T a l l e y r a n d  i Lorda  P a lm e r s to n  w y ­
nurzonego  , lecz osta teczny t r a k t a t  pokoju c h c e  
nasz K r ó l  zaw ie rać  ty lko  z pe łn omo cn ika mi  
wszys tk ich  p ięc iu Mocarstw, k tó r e  od począ tku  
u k ł a d ó w  mia ł y  udz ia ł  w konferencyi .  W  t e y  
mierze  przesłana  będz ie  do L o n d y n u  właśc iwa  de -  
k la racya .

B r u x e lla  d . 28 kw ie tn ia .
In d e p e n d a n t  donosi: „Otrzyma l i śmy  pe w ni ey-  

„ze objaśnienia we  względz ie  wiadomośc i  o r o z ­
wiązaniu Izb.  Zdaje się, że d aw ni  m in is t row ie  pod  
ty m ty lk o  w a r u n k ie m  zezwolą na dalsze p o ­
zostanie przy  s w y c h  urzędach,  aby czyniono no­
wo usi łowania  do u tworzenia  innego gabinetu,  i  
uprasza li  w tey mierze Króla ,  aby osobie, k t ó r e y  
już raz tę inissyą poruczono,  udziel ić  o b s z e r n i e j ­
sze upoważnien ie .  ( G. k k .)

F  r  a  n c Y A.
P a r y  i  d h ia  2y  k w ie tn ia .

P e w i e n  młody  l i t e ra t  z M a r s y l i i , nazwisk iem



D u ra n d ,  poczwarty  raz o t rzymał  nagrodę za poe- gi hołdu dla Xięcia A s l u r y i , teraznieyśzego Królai. 
*y§, został mianowany członkiem tameczney aka- To  opisanie wyjęte zostało z wychodzącey tu w ó w -  
demii.  (G .W .)  czas gazety M ercurio  de E spnna.

Jo u rn a l des D ebats  pisze, iż Minis ter  woy- W  wyższych i niższych towarzystwach pra­
n y  zaymuje się utworzeniem korpusu odwodowe- wie teraz o niczem innem nie mówię, jak ty lko

fo; 70.000 ludzi z przyszłorocznego kontyngensu, o uroczystościach, które się odprawiać maję dnia 
tórych teraz do woyska zaciągają, mają pozo- 20 czerwca r. b. , jako w d n iu ,  w którym nastą-

stać \v swoim d o m u ,  i tworzyć część rezerwy; pi wykonanie przysięgi hotdowniczey młodey
oprócz tego, 100,000 ludzi ma bydź uwolnionych Xiężniozce Asturyi .  Urząd municypalny nie bę- 
z armii  czynney,  a tak rezerwa wynosiłaby 170,000 dzie szczędził żadnych kosztów,  aby się ta u r o -  
ludzi.  (6i.C.) ^ czystość jak naywspaninley odbyła. Na wielkim

— D nia 3 o — r y n k u  odprawi  się walka byków Według staro-
Rozporządzenie władzy w  Liigdunie^  zaka- dawnego obyczaju , przy którey kilku dworzan

* żujące śpiewania na ulicach, sprawi ło  tam niespo- chce mieć udział. lJrawie wszystkie domy ozdo- 
koyność ; kilka gromad ludu przechodziło wie- bione będą chorągwiami  i kobiercami. ( G.C.)
czorem śpiewając różne pieśni. P o  irzykrottiern ---------------
jednak prawnem wezwaniu , gromada się przed A u s t r t a.
woyskiem eofnęła, nie zrządziyyszy żadnych na- W ied e ń  d. 22 kw ietnia .
dużyć. (G .W .)  Względem podróży Cesarza Jmci  do P ra g i;

—- D nia * m a /a  — nic teraz nie słychać. Mówią teraz, że K aro l X
W czora y  ofiarowano Królowi  po ukończo- z swą rodziną rzeczonego miasta nie opuści. (6 ’. W .)

łiey radzie ministeryalney,  w imieniu posiadają- — D nia 2g ______
cych krzyże l ipcowe,  bardzo piękne drzewo po- Bo poselstwa Francnzkiego przybył  ku ry en ,
marańczowe, jako dar na dzisieys/ą uroczystość k tóry dnia 17 b. m. K onstantynopol. Mia^l
imienin Królewskich.  O godzinie 6 wieczór, wy- przywieźć Suitariski hatt i  szeryłf,  w klórym o d o -  
konały kapele stojących na załodze w Paryżu pół- szony )est pokóy z M ehem edem -A lim . Bo luTey- 
ków l in iowych i gwardy i  narodowey, ki lka sztuk szego Rządu, jak i do iunyeh poselstw, akt teil 
muzykalnych) pod oknami Królewskiey sali ja- nie został nadesłany. W ą tp i ą  przeto o jego i -  
da lney.  sinieniu: zbyt  on jest ważny, aby nie miał bydź

Mianowany Francuzkim Posłem w Rio-Ja-  kuryerami  rozesłany,  lubo pokoy zdaje się bydź 
tneiro, H r .  Alexis St. Pries t,  opuścił  wczoray sto- na Wschodzie niechybnym.
łicę, udając się na mieysce swego przeznaczenia. — D nia 3o  

W  Chart res ,  Lugdunie i Tarascon zaszły za- List  handlowy, sztafetą z K onstantynopola
burzenia,  k tóre jednak bez rozlewu k rw iu t łu m io -  daty »7 b. m. odebrany, donosi:  „Możemy ci t b  
ne  zostały: wiele osób należących do niepokojow przyjemne zrobić zapewnienie ,  że sprawa Egipto- 
• resztowano.  (G .C.) sko-Turećka jest tak dobrze,jak ukończona. Wszak?-

  «  £e Sułtan odstąpi ł  A lem u  Paszalikt  A k r y , Trv~
//i .A n o 1. 1 a. poli, D am aszek  i H a lep , wraz z obwodami A d a -

L ondyn  dnia  16 kw ietn ia . n a  i T a r s u s , lubo o ostatnich nie zupełnie zo*.
C ourrier  pisze: „Jedno pismo niedzielne roz- stsło rozstrzygniętem. Woysko Ib ra h im a  rozpo» 

gyłtl wcale niestosowną wieść, że P. R othsch ild  częło swóy odwrót .41 (G .W .)
zamierza udać się ze sw ą rodziną na stały ląd. Kto------------------------------- ----------- i—
tylko choć naymniey obeznany jest z stosunkami A m e r y k a -.
tego bankiera ,  łatwo przekona s ię ,  łe  wieść ta Gazety Angielskie donoszą z JVoibego-Torkfc
zupełnie jest fałszywą; owszem dowiadujemy się, do dnia 32 inarca . Na uw iadomienie o akcie, przez 
ze układa się właśnie względem zakupienia wiel- k tóry  kongres taryfę zmienia,  zebrał  się kongres 
k ich  dóbr ziemskich w Anglii,  w których nay- K a ro lin y  południowey,  złożył  Kortimissyą dla*na- 
Btarszy syn jego, stale chce zamieszkiwać. radzenia s i ę ,  i na zdany sobie rappor t  cofnął a k t

— D nia 1 m  ija. — null ił ikacyi.  W  dniu 18 marca zebrał  się w C h a r-
Xiąże Brunświcki  przybył  tu onegday w  E sto n ie  powszechny konwent  wszystkich państw 

wieczór.  W czo ra y  po południu odwiedził  oboje k tóre się sprzeciwiały wykoiiawczeinu rząd ow i  
K ró le ws tw o w pałacu S t. Jam es ; w ieczorem by ł  w W ashingtonie. Obrady nie są w szczegółach. 
z  niemi  u s to łu ;  między gościami na ten obiad udzielone,  łecz kongres pos tanowił ,  wszystkie 
zaproszonemi, znaydowal i się Xiążęta: C um ber- dawniejsze  kroki  za nieważne oświadczyć, albo- 
land, S u ssex  i Gloucester. wiem uczyniona przez rząd koncessye i t r y u m f

W  targu papierów okazała się dziś znowti K aroliny  są zupełne. Państwa te są zalćm, jak b y -  
niejaka ufność, od czasu, jak jest w iado mo,  że *y przedtem,  częściami unii Zjednoczonych Sta* 
Minist rowie nayusi lniey chcą się sprzeciwiać zna- n° 4V. T a k  się skończyła, jak się zdaje, Woyna beż* 
eznemu zniżeniu po datków ;  jednak nie spodzie- k rw aw a  w Ameryce .  (G .W .)
wają się jeszcze zupełnego bezpieczeństwa , ani ■ -----------------------
t  s trony ministrów, ani od Izby Niższey, i z te- O G  Ł O S Z E N I E .
go powodu , zachodzi zawsze jeszcze obawa o x L i t ew s k o  - W i l e ń s k a  Mag is t ra ta ra
przyszłość. W  papierach zagranicznych,  wczo.  * g„ ohuey Opieki  niuieyszem ogłasza i i  W 
ray nie wiele było czynności 5 Belgiyskie 1 Hol- , . . . , * . ugiasza , iz  w
lenderskie zostały n iezmienne,  Por tugalskie zaś u ,ey będzie  się p rzedaw ac  przez aukoy ą * 
nieco się podniosły. (G M .) " publ icznego targu,  od dany na Sewikoyą , za u*

Xiąźęta Lieven i Tal leyrand i Poseł  Ba- chybieniem t e rm in u ,  dóin m uro w a n y  H ra b i  I -
warski  Baron Getto, mieli wczoray b a r a d ę z L o r -  gnącego MMla,  położouy w Mieście W i ln i e  n*
dem Palmerston w wydziale zagranicznym, a Lord Subooz hHcy pod Nre ui  3 s ,  we cz tery rnid-Al thorp ,  P. J.  Graham 1 P. J . Hobhouse z H r a . ; j  » • * . cz tery  ime-
Łią Grejem, w wydziale skarbowym. (G .C .) ^ C® od dflla P.°aniey«»«-go w y d r u k o w a n i a  W

  Gazetach obu Stolic ; do  czego os obno n a -
H  I I  z f  a  J I  I ,  znaczone będą  u p rz ed n ie  te rm iny   . Maja 4

M a d r y t  dnia 15 kw ietnia . duia  i 833 ro ku .
Dzisieysza nadworna Gazeta zawiera w nad- HeiipeMUnHMS ' L ichł HaaBopHŁig Cob*-

awyczaynym dodatku , dokładny opis uroczysto- Hihhki> Ilfcmpi, KjteScim,.
iei,  jakie się odprawiały  w tuteyszey stolicy dnia Ceicpemapb M b am, CojiuMamr.
•w1 ’ 1 a2Tl r 2^ wrzean' a ( ) podczas koronaCyi HauaAbHMKt Ginojia BŁironoBCKia, 16i 2)
Karo la  XV i równoczesnego wykonania przysię-

O bst'w tscys
m el0 jro to g i-

• tn * .

| Cg as Obserwacja. W y so ko ść  B a ro m . 1
w g q o o f f t f o o o o f f o o ,
| W y s . Thcr. H ea u . |

w m m m 'K  m N > ,rucmtmj
W i a t r . b ta n  pow ietrza.

<t. 8 0 3 w ieetor.
id. 9 — — — 
d. 10 0 gods. rso o .

>7 c*h t  s ,4 óo . 1 
38 — o.S _
a8 — t,Ś  —

I +  i 6 |  łto p n i.
+  i ś  — — 1 +  5 1 ---------1

P óln .Z ach. 8 1’ogodi. 
j H ótu .-Z ach. 1  Pogoda. 

P ó łn .-Ź ach , , 1  C hm ury ,

d o d a t e k



DODATEK PIERW SZY DO GAZETY KURYERA LITEW SKIEGO N. 55.

W ilno  dnia j o  M a ja  t’. *. i 855 r o k u .

O B '- b S B J l E H l E .
Omij KieBCKOH .li iK un/ianioH -  

Hoii KoMMucia oC-hHBAHenic/i, h iiio  
na ocuonaH m  § 3 ro R b icov iah iu e  
y  mBep.T.^enHhix-b n pami.ia. ą a h  
JiiiKnH^anin AO-iroBi, koikJjhcko- 
R a n  H h l X ł >  H A l R u l H  M f l m e / K H H K O B B ,  
1 ’. KieBCKHM-błioenHbiMi»,[ro/iojib- 
ckhm ii m BoAbiHCkHMb I ’e H e p a jb  
ryS epn aiH op oM Ł .reH epaji i i  A a b io -  
inam noM b n  KaBa.iepoMiJ JleBa-  
lnciobiiib, B03.io;Kena H a c i io K o M -  
MHciio jiHKBH^apia floJiroBb n o
K O H ^ H C K O B a H H b l M b  H A l R n i a M b  BT)
KieBCKoii n  B o a ł i h c k o h ,  M oH a-  
x o b *  OBpyMCKaro B asH .i im cK aro  
BlonacrnHpH, 11 no HMiHifrM-b b ł  
K ieB C K o8 ;łse n l l o ^ o j i t c K o i ir y ó e p -  
n i a x i ,  cocmoflUłHAit Ppąćjia Ajie- 

. K ca i ijp a  l lo m o m c a r o ;  n o n e m y K p e -  
^ H i i i o p b i  m  a o a ; k i u i k m  C H X I  M H -  

meaiHHKOBt, a n ia n b a i e  H M tio ip ia  
Kania  jihÓo kt, H M ta iaM i h x ł  n p n -  
m a 3a n ia ,  oa  Jiaiaiomca Ha ocuoBa-  
n i a  y m m e im a r o  npe^Ł c h m ł  odtł 
ceii KoMAiacia oó-bRBJieHia, n p e ^ -  
jiBainb n p e m e H s ia  cboh  h Koniy 
CAkAyeiiia, a & a m e n  b i  ciro Kojvi- 
m h cu o , c Ł njiauiejKeivn. A0JiroBbiXŁ 
cvm m z Bł onpeAkaeHHbin cpoKH. 
H an p o n iR B t ase m oro  KpeAHmopbi 
II AO-A-RRRK11 CblBUIHXl BJtaA’Rjlb-
IJWBt, HMtlHia BT. BojlblHCKCft a  K i -  
eBCKoii l ’ySepHiHXT. loCHtjia H 
I'ejm aH a H o i i i o i a k h x i  ci> n p e in eH -  
3iaivia c b o h m h  a  nJiafnłiJKaMłi, a -  
B H -lH C ł ,  6 b l  B Ł B o J l b l H C K y i O  J l l l -  
KBiiAapioHHyio K oM M H ciio , x o e n  
om t e r o  B bicoK onpeBocxoA H ine.ib -  
CmBa n pPA"C«ia8^eHa ,jinKBnAaiu.a 
AojiroBt no  o h b i m ł  HMfcHiaivii. I o -  
crnfia h TepAiaHa lloinopKHXi..— 
A np ta n  \4  auh 1853 roAa,

C e K p e m a p a  H nnadeA Ł .

o g ł o s z e n i e .
Od K i j o w s k i e y  L i k w i d a c y y -  

n e y  K o m m i s s y i  og łasza  s ię ,  iż  na 
o s n o w i e  § 5 g o  N a y w y ż k y  u t w i e r ­
d z o n y c h  p r a w i d e ł  d la  i ik v v id a cy i  
d łu  g o w  na m a ją tk a c h  s k o n f i s k o ­
w a n y c h  p o w s t a ń c ó w  p r z e z  P .  
K i j o w s k i e g o  W o j e n n e g o ,  P o d o l ­
s k ie g o  i W o ł y ń s k i e g o  J e n e r a ł -  
G u b e r n a to r a ,  J e n e r a ł  A d ju ta n ta  i  
K a w a l e r a  L e w a s z o w a ,  w ło ż o n a  
na tę  K o m m i s s y ą  l i k w i d a c y a ł d ł u -  
g o w  na  s k o n f i s k o w a n y c h  m ająt­
k a c h  w  G u h e r n i i  K i j o w s k i e y  
i  W o ł y ń s k i e j ,  Z a k o n n ik ó w  O -  
w r u c k i e g o  B a z y  h a ń s k ie g o  k l a ­
sz to ru ,  i  na m ają tk a c h  ta k o ż  w  
K i  j o w s k i e y  i P o d o l s k i e y  G u b e r -  
n ija c h  p o ł o ż o n y c h ,  H r a b i e g o  A -  
l e k s a n d r a  P o t o c k ie g o  5 za c zem  
k r e d y t o r o w i e  i  d łu ż n i c y  t y c h  
p o w s t a ń c ó w ,  tu d z ie ż  m a ją c y  ja­
k i e k o l w i e k  do  i c h  m ajątków  p r e -  
t e n s y e ,o b o  w ią z u  ją s ię ,  na o s n o w ie  
u c z y n io n e g o  p r z e d te m  od tey  
K o m m i s s y i  o g ło s z e ń  i a ,o ś w ia d c z y ć  
p r e l e n s y e  sw o je  i  k o m u  n a le ­
ż y  s t a w ie  s ię  d o  t e y  K o m in i -  
s y i  z o p ła tą  su m m  d ł u g o w y c h  w  
n a z n a c z o n y c h  t e r m in a c h .  P r z e c i ­
w n i e  zaś k r e d y t o r o w i e  i d ł u ż n i ­
c y  b y ł y c h  w ł a ś c i c i e l i  m a ją tk ó w  w  
G u b e r n ia c h  W o ł y ń s k i e y  i K i ­
j o w s k i e y  J ó z e fa  i ! H e r m a n a  P o ­
t o c k i c h  z p r e t e n s y a m i  s w e m i  i 
o p ł a t a m i ,  a ż e b y  s ię  s t a w i l i  
d o  W o ł y ń s k i e y  L ik w  id a c y y n e y  
K o m m i s s y i . k l ó r e y  p rzez  J  W .  K i ­
jo w s k ie g o  W o j e n n e g o ,  P o d o l s k i e ­
go  i W o ł y ń s k i e g o  J e n e r a ł  G u ­
b e r n a to r a  p o r u cz o n a  l i k w i d a c y a  
d ł u g ó w  na t y c h  m a ją tk a ch  J ó z e ­
fa  i H e r m a n a  P o t o c k ic h .  A p r y -  
l a  i 4  d n ia  i 8 3 3  r o k u .

Sekretarz Pinabel.

Sion bet 3?'iefófcl)en*£lqmt>ahonS# 
dolmntffton tńitb bterburd) befonrtf 
gcmoct)!, bag attf ben @runb § 3. Sil# 
letbócbfł bejiatigten Sieglementź fttt 
bte Stqut&afton bet ©cbulben bet cott# 
ftbctrten 3 nt e 9 enfen*@ufer,ifł bon betn 
.tteit'fcbeii ^tiegb^oboltfcben tt. 28oi#  
fctnufcbert £ e t m  0eiietah@out)erneut, 
@enetal*9ibtufanłert utib Słtłtet ». Se# 
toafebeff bet bteftgen SotrmffTton, eine 
£tqutbafiort bet ©d)ul6en-fiit bte trt bert 
©oueernemenfb Ktem unb SBolbpnieit 
conftbjtrłcit unb bern 33oftitcntfd?ert 
CDJoncbb#£loflet ju Dtńrutfd) gebottgett 
©tlfet, wic otteb bte beb ©taffen Sile# 
fonbet ępofocfŁ ebenbafelb|ł gelegeneu 
Słacbgułet aufgetragert wotben. (S6 
werben befbalb fdmmfltcije Srebiforett 
unb ©cbulbnet btefet ^ufatgeideip wie  
dud) biejentgen, weld)e etntge 21nfptvU 
d)e auf tbte S u te t  ju baben glaubett, 
btemtt aufgefotbett,.laut bet ftubet bott 
bet bteftgen Śommtffton berettb gefctye# 
benem Sefannfmacbung, tbte Q3reten# 
fionen cotjulegen, unb wem eb gebubtf, 
mtf ben ©cbulb^Sdbctnen an ben feft# 
gefefden Setminen bet bet befagte 
€ommtffton ftd) etrtjufłeHen. JjHegegett 
bte Stebltoren unb ©dhdbnet bet 
gewefenen ©ufbbefifjet tn ben @ou# 
betnemenłb SBolbbnten unb ^ tcw ,  
3ofepb unb Hermann fpofecfl wetbett 
aufgefotberf, mtt ibten jPicłenfionett 
unb gabtungen, bet?' bet SBolbpntfcbeit 
fitqutcationbitSommiffton ju etfd)etnen, 
weld)et aud) etne Idqutbatton bet ©i^ul#  
ben fur bie bciinanten ©uter »on © t .  
©pjeUenj mtfgetbetlt wotben tfi. ©ett  
ii Slpttl i 8 3 3 .

© eftefat  jptnabel. (56a)

3 Od Kijowskiey Izby Powszecbncy O- 
piekt ogłana s i ę ,  is wr niey będzie się prze- 
d i w a ł  * publicznego targu drewniany dóm w 
5 części miasta Kijowa położony , Guberui-  
alney Sekretarzowey Matrony Kalennikowey 
córki  Z a ro w n y ,  za uchybieniem terminu opłft* 
ty 1,771 rnb. 44  kop. as'ygnacyami , w licz­
bie należnych za pożyczką jey 2,440 rubli as­
s ig n . ,  oceniony na p rzeda i  2,000 rubli  assy- 
gnaryaini , a zatem życzący kupić poaiieuio- 
ny dóm , zechcą przybydź dla targów do tey 
Izby wc cztery miesiące , a w jakie miano­
wicie dni , o tern będzie ogłoszono po w ydru ­
kowaniu t f*go pierwszego ogłoszenia.

Depnta t  Koziarowski.
gtey klassy Habczowski. (58 i ).

3 Od Kijowskiey Izby Powszsobaey O- 
pieki ogł«s».a *ię, iż w niey będzie się przeda-  
w ał z pnblicznego targu murowany dóto z 
drewoianem zabndowaaiem i fabryką dzwo­
nów , Kijowskiego mieszozanina Pa w ła  Piotra  
syua Homanowskiego , położone w 5 części 
miasta Kijowa , ta  uchybieniem terminu o- 
płaty 4,429 rubli  as»yguacyatni w liozbio na le­
żnych za pożyczką jego io,5oo rubli  assygna- 
oyaoii ,  ocenione na przedaż a 4,468 rnb’li as-

sygnacyami; a zatćm żyoząoy knpić pomionio* 
ny dóm z f ab ryką ,  zechcą przybydź dla t a r ­
gów do tey I/,by we cztery miesiące , a w ja­
kie mianowicie dni , o tern osobno będzie 0-  
głoszono po wydrukowaniu tego pierwszego a-  
głoszenia.

Deputa t  Koziarowski.
gtey klassy Uabczewski. (58o)

3 Od Kijowskiey Izby Powszechney O-  
pieki ogłasza się, iż w niey będzie się p r t e d a -  
wał  z publicznego largu drewniany  dóm na 
murowanym fundamencie Radzcy Honoro-  
Avcgo Bazylego W aw rzyńca  syna i żony jego 
Maryi Hryhorenkow, położony w 5 części 
miasta K jowa, za uchybieniem terminu opła ­
ty 1,737 rubli  26 kop. as-ygn. w ilości należ­
nych za pożyczką ich 2,54o rubli  assygnacy- 
a m i , oceniony na przedaż 2,000 rubli  assygna- 
cyami ; a zatem życząry kupić pomieniony dóm, 
zecheą przybydź dla targów do tey l i b y  wo 
cztery miesiące , a w j<,kie mianowicie dni  , 
o tern będzie ogłoszono osobno, po wydrnku-, 
waniu tego pierwszego ogłoszenia.

Deputat  Koziarowski .
gtey klassy Rabczewski> (582).



3 P o n i e w a ż  S ą d o m u e  u t w ie r d z e n i  R u r a t o -  3 .  £5emrUK& Me g t t l $ ł f t $  beftóftgfeti € u tó fo m t  left
r o w i e  p o z o s ta łe g o  majątfflu p o  z m a r ł y m  k o t la r z u  SRacblajjeA beb oerjlorbeneit ^wfetfcbmtbtó Sbvtjltan @ct# 
C h r y s t y a n i e  G o t t l i e b ie  J e n s z ,  p r o s i l i  w  S z la c h e -  tlteb ^jaenfct> bel @tnen SBobtebten Śvatbe, um 3iacl>gc# 
t n y m  M a g is t r a c i e  M ia s t a  R y g i  o d o z w o l e n i e  P r o -  be ClneS P r o c la m a l i s  ad c o n v o c a n d o s  c r e d i t o r e s  e t  
c la m a t i s  ad  c o n v o c a n d o s  c r e d i t o r e s  e t  h a e r e d e s  h a e r e d e s  d e fu n c t i  gebeten ttnb tbnen fold)e3 and) nacb# 
d e f u n c t i  i  im  t a k o w a  d o z w o lo n a  zo sta ła  ; d la  gegeben, Mefctbert aber $u beffeit 2>etmtEttng unb 9luófet# 
z je d n a n ia  zaś  o n e y  i o t r z y m a n ia ,  c i z  k i e d y t o r o -  ttgung an <£tit (Jbieź SBetfengcttdtrt oetfótefen fóorber.; aló  
w i e  d o  S z l a c h e t n e g o  S i e r o c k i e g o  S ą d u  o d e s ł a n i ,  tcetbennon©tnem  fMenSBeifengettcbte, clle unbjebe, ttel# 
p r z e t o  od  S z la c h e t n e g o  S ie r o c k ie g o  S ą d u  w s z y s c y  <$e OH bCrt jUt g e t t  nad) boctyt gertnfugtgen Siacfetajj Wet# 
w e s p ó ł  i  k a ż d y  z o so b n a ,  k t ó r z y ,  do  p o z o s ta łe g o  loitb tftipfctfC&mtbfS Sbrifttan ©ottlteb ijacnfd) Ctntge 
j e s z c z e  n ie z n a c z n e g o  t e r a z  d o b ra  po  z m a r ł y m  k o -  Slnfotbetwngett Obet @tbenfWd>e JU bobett bermetnen, btct# 
t l a r z u  C h r y s t y a n i e  G o t t l i e b i e  J en s*  p r e t e n s y e  nttt aufgefotberf, ftćj) tttnetbólb fe&6 SJlonateri, a dato  btc# 
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C. GrosS.
(L. S.). Jud. Pupili. Imp. Civ. Rigensis Secretarius.

Tranzlatował Liflandskiego Gubernialnego Rządu Expedytor: Tytular­
ny Sowietnik Stefan Korabiewicz. (&77)

5 Od Grodzieńskiego Gubernialnego Rzą­
du ogłasza się , iż dla nieprzybycia życzących 
na pierwiey naznaczone do targów terminy 
d la  prsedaży z publicznych targów drew nia­
nego domu z przybndowaniami w  mieścin 
Słonimie położonego , ocenionego a,zoo rnbli 
assygaaoyami, do byłego Słonimskiego Powia­
towego Podskarbiego Libera należącego i od ­
danego na ewikoyą zań majątku Blizny 70 
dusz włościan obywatela Słonimskiego Po- 
w ia ta  Miłaozewikiógo , przeznaczony ua nowo 
d la  przedaźy pomienionyoh doma 5 ewikoyi 
dla targów termin dnia 20  czerwca terazniey- 
Biego rokn % przetargiem na trzeci dzień; za- 
ozem życzący knpić pomienione dóm i odda­
ny w załóg majątek ; zechcą przybydi do te ­
go Rządn na przeznaczony termin z pewneml 
ewikoyami. —. Kwietnia 16 dnia x833 rokn.

Za Sekretarza A. Trnbczeweki. (578)

3 Sowietnik Wileńskiey Skarbowey Izby 
K ryłow , dowiadując się z Gazety Knryera L i­
tewskiego N rn  48 , źe dóm w Mieście W il­
nie położony pod Nrem 7 1 przedaje się, i ma- 
jąo pełnomocnictwo od nozęstniozki w sukoeg- 
eyl tego domn , Półkownikowey W iktorowey 
% domn Uszackiey, dla przedaży jego, po znie­
sienia się z inszemi konsnkoessorami, oprasza, 
iżby zyotący knpió pomieniony dóm , raczyli 
widzieć eif z tymże Kryłowem, dla porozumie­
nia się we względzie oney i przedaży samego 
domn z innemi konsnkoessorami Uszackiey.

Ileuarnam i, ąo3boajih) : 3a HoAHUMeiicinepa 
IIpaxyAHH.b ropcidu. (588)

3 Wyczytawszy w Nrze 5 i Dodatku K n ­
ryera  Litewskiego ostrzeżenie, zamieszczone 
przez odstawnego Woygk Rossyyskioh Porn- 
•znika Józefa Markiewicza , iż on ma jakoby 
% rzeczy nabycia Starostwa Jurgielańskicgo 
pretensyą za obligiem i dekretem j a k im ś  na 
intrataoh rnbli srebr. 7 ° ° ,  nayduję potrzebę 
z niojay strony Publiczność ostrzeds, iż ja

Starostwo Jnrgielańskie possydnję na mocy po­
twierdzenia J W . Miniitra , żo n W .  Markie­
wicza kredytn nayi^nieyszego uigdy niezaoią- 
gałam i nic mn winną nie jestem, pisma ża­
dnego, ooby zaręczało opłatę lnb dawało e- 
wikoyą na intratach Jnrgielan niewydawałam, 
a  przeto i stosunki tegoż Markiewicza, niemo- 
gą odnosić się do in trat Jurgielańskich , i on 
do nich mieć nietnoże prawa. — Tem więc sa­
mem , pod żadnym pretextem do wypłaty t a- 
kowey ńależńości, nie jestem obowiązaną.

Podpółkownikowa W oysk Rossyyskioh 
Pelagia Rott.

IleuamamB goaBOJiaeinca. 3a nojuruMeScniepa 
IIpazy^HH!. FopciŁH.

--------------  (586)
W edle  Ukazn JEGO IM PERATORSK1EY 

MOŚCI Samowładnąoego całą Uossyą etc. eto. eto.
O Ur. Janowi Norwidowi b. Sędziemu 

Ziem. Ptu Bor., a teraz Urzędnikowi służby 
ogólney w Kommissyi przychodów Skarbu K ró­
lestwa Polskiego , oraz sukcessorom jego gdzie 
kolwiek znaydującym się. Pozew w nńeyscu 
prawney exekucyi przed Sąd Ptwy Borys, na 
kadencyą Śto-Trojecką lub po niey następną, z 
powództwa Ur. Rafała Węcławowicza b. Pod- 
kom. Ptu Rzeczyck. przy odwołaniu się do U- 
kazów Senatskich —- Dekretu niestannego , 0- 
raz dalszych dowodow czasu sprawy złożyć się 
mających, a wszczególności zaś wynosi się o to: 
iż obżałny Norwid pożyczył u nieżyjącey do­
piero Eleonory Węcławowiczowey, Matki żał- 
cego się, na przedmiot kupna 5ciey części ma­
jątku Wasilewska czerw. zł. 5,000 i summę 
takową przez obligacyyny dokument w roku 
1808 marca 7  dnia wydany, na zakontraktowa­
nym do nabycia majątku i dalszych wszelkich 
swoich funduszach zabezpieczył, a oddanie na 
powrót kapitału z prawnemi procentami w ro­
ku 1810 marca 7  dnia, zapewnił —  Nieusku- 
tecznił obżałny takowego zobowiązania się, a na­
wet należnych od kapitała procentów, po upły­
wie zakreślonego w obligu terminu niepłar
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cił , owszem w lat pifd pożniey po dacie tego 
obligu , to jest: w roku i 8 i 3 jeszcze zł. poi.
15.000 dopożyczył 1 po doliczeniu zaległych 
za obligietn pięcio-letnich procentów , za ogól­
ny wypadły iałcego summę , to jest: za zł. poi.
150.000 czyli rubli s rebr. 22,5oo —  Prawo 
zastawne na Mtść od Senatora Krasno - Miła- 
szewicza nabyty Norwidpolem nazwany wy- 
d a ł^ i  po przyznaniu ouego natychmiast rzeczo­
ny majętność, z wsiami, Trussami, Torhunami, 
Zaborzem i dalszetni przynaleźnościami w a- 
ktualrie władanie matce źałcego się za pośrze- 
dnictwem W oźnego prawnie podał *— w jako­
wym prawie wypisując obźałny przyjęte na 
siebie Obowiązki, termin odkładu całkowitey za- 
6tawney summy, przewyższającey walor majątku 
za uprzednim 6cio niedzielnym obwieszczeniem 
w dniu 7 marca 1816 roku zapewnił, i przy- 
oddaniu zastawney summy dopełnić razem wy- 
nadgrodzenia za wszystkie straty na possessyi 
ponieść się mogące przyrzekł, a na przypadek nie- 
okupna possesyą ciągłą od trzech do trzech lat 
zabezpieczył, i po upływie każdego trygenium 
wypełnić wszystkie warunki eo do okupna u- 
ręczył, na pewność zaś dotrzymania przyjętych 
wewszystkieh punktach obowiązkow ewikcyą na 
dziedzictwie teyże summy Mtści rozciągnął; po­
mimo zaciągniony kredyt u Matki źałcego się, 
tak znaczney summy , która a£ nadto wystar­
czała na kupna 5ciey części Mtści Dokszyc, 
i na ułatwienie wszelkich wynik łych  z tego 
kupna kosztow, obźałny Norwid niewypełnił 
w zupełności ze swojey strony uczynioney w 
tym przedmiocie z Ur. Krasno -  Miłaszewiczem 
umowy: bo nicopłaeił na terminie restancyyney 
za dziedzictwo summy i nieuspokoił przyjętego na 
siebie bankowego długu, ł  jakiego powodu gdy 
Senator Krasno-Miłaszewicz rozwinął process i w 
porządku onego uzyskał w Rządzącym Sonacie 
Ukaz, dozwalający zająć do wydzierżawienia ma­
jątek Norwidpol, tak za summę w restancyi za 
dziedzictwo należną , jak równie za summę do 
Banku w zastępstwie Norwida opłaconą, wtenczas 
Ur. Michał Zenowicz Guber. Miń. Mar., który 
za załóg swojego majątku dozwolił obźałnemu 
Norwidowi pożyczyć w Izbie Mińskiey Powsze- 
chney Opieki rubli srebr. 1 8 ,9 0 0 ,  uczynił z 
Senatorem Krasno -  Miłaszewiczem układ i na­
by ł onego stopień, a to w tym celu, iżby za- 
jąwszy majątek Norwidpol w extynuacyyną dzier­
żawę ze stopnia Krasno -  Miłaszewicza rhógł ra ­
zem wybrać i własną summę, którą w zastęp­
stwie obżałgo Norwida opłacać ze swojego ma­
jątku w Izbie Powszęchney Opieki był p rzy­
muszonym; w takim stanie rzeczy widząc Matka 
źałcego, iż niepodobna jest ochronić majątku Nor- 
widpola od zajęcia za summy dla Senatora Krasno- 
Miłaszewicza należne, jako za pierwsze od prawa 
zastawnego uważać się powinne , celem Otrzy­
mania w nienaruszonności swojey possesyi, i u- 
niknienia strat jakieby z zajęcia majątku na rzecz 
Zenowicza wyniknęły, uczyniła z nim wieczysty 
układ, skutkiem któregc wypłaciwszyZenowiczowi 
nabytą przezeń od Senatora Krasno - Miłasze­
wicza summę rubli assygn'. 8,000 wynoszącą, z 
procentami i wydatkami prawnemi, dług w I- 
zbie Powszechney Opieki przez obżałgo Nor­
wida zaciągniony uspokoić w terminach prze- 
znaoiouych przyrzekła, wzajemnie Ur. Zeno-

wicz o wypłaceniu przez Matkę źałcego się 
przelaney rou od Krasno - Miłaszewicza summy 
poświadczywszy , że na oną po zniesieniu przez 
Matkę źałcego się zaciągnionego w Izbie Powsze­
chney Opieki na jego załóg długu, dokument 
przełewny wyda i stopień Krasno .  Miłaszewi­
cza przekaże, u ręczy ł,  i to swoje m ęczenie  
przez poźnieyszy dokument, po spełnieniu przez 
Matkę źałcego się wszystkich umówionych kondy- 
cyow , i po zwróceniu przez nią Ju lii  Norwi- 
dowey żonie obżałgo wniesionych przez nią do 
Izby Powszechney Opieki na rachunek długu 
rubli assygn. 5,3oo usku teczn ił ; że zaś dług 
takowy przez obżałgo Norwida do uspokojenia 
przyjęty, w części tylko przez Krasno - Miła­
szewicza nadpłacony został, na uspokojenie więc 
onego matka Iałcego się raz w roku i 8 i 8 r u b .  
assygn. i ,4 6 i , drugi raz w roku  1830 rub l-  
assygn. 714 wypłaciła, poczym w krótkim  czaa 
sie matka źałcego się ukończyła dni łycia  a 
żalący się obeymująo z jey stopnia majątek N or­
widpol do swojego władania , prawne wwiąza- 
niu czyli intromissyą z pojaśnieniem, jakie dla 
jego summy w stopniu matki i siostry Kazimi- 
r y  z W ęcławowiczow Norwidoweyj, pierwszey 
obżałgo żony, z funduszów obżałnego przynale­
żną, u c z y n i ł , i skutkiem tego exekwu)ąc nie- 
sprzecznie majątku Norwidpola w stopniu mćtki 
possesyą jeszcze rubli  assygn. 2 ,000, ua zaspo­
kojenie restancyynego bankowego długu za trze­
ma kwitami opłacił —  po zupełnym przeto uspo­
kojeniu niedopłaooney przez obżałgo Norwida za 
dziedzictwo Norwidpola summy rachunkow ey 
należności, niepozostałe iuż żadne więcey z o- 
pisow obźałnego takie ciężary, k tó rebysię  mo­
gły regulować do majątku Norwidpola i brać 
przewagę lub pierwszeństwo przed possesyą 
źałcego się , która w przypadku nieodłożenia 
w gotowiznie summ jemu należnych, w dziedziczną 
bez kwcstyi zamienić się powinna, pomimo jednak 
tę pewność, i pomimo liczne wyroki w prooes- 
sach z kredytorami obźałnego, wypadło odma­
wiające szukającey przez nich z majątku Norwid­
pola satysfakcyi, umyślił obźałny Norwid tenże 
majątek za pieniądze Matki źałcego się nabyty, 
oddać na exdywizyą za swoje długi i  wzglę­
dem przyprowadzenia takiego planu do skutku, 
uczyniwszy z Ur. Zawadzkim zmowę, wprowa­
dził pod jego imieniem do Sądu Głgo, o wyna- 
znaczenie exdywizyi s p ra w ę , Sąd Głny przez 
wyrok w roku  1822 julii i 3  postanowiony 
przyyście Zawadzkiego naganił, a we wzajemnych 
probacyach i pretensyach między źałcym się a 
obżałnym Norwidem zachodząoych, rozprawić 
się w Sądzie Ziem. Bor., jako z położenia majątku 
właściwym wolność zostawił, i takowy w yrek  
Rządzący Senat, rozwiązując skargę obźałnego 
Norwida, utwierdził , unikając obźałny Norwid 
właś<Vwey kolei processu przez ustawy pra­
wodawcze , i rzeczone wyroki wskazaney po­
wtórnie pod właściwym już imieniem, wprowa­
dził do Sądu Głgo sprawę, o wyznaczenie ex ­
dywizyi i uzyskał był stosowny do swojey chę­
ci a przeciwny prawu wyrok, od jakowego w y ­
roku udawszy się żałcy do Rządzącego Se­
natu ze skargą, nim otrzymał rozwiązanie oney, 
tymczasem nastąpiło w Izbie Skarbowey Miń. 
postanowienie, względem poszliny za nabycie przez 
Krasno-Kiłaszewicza Mtśęi Dokszyc dla Skarbu



n a le ż n y c h ,  k t ó r e  ża lą cy  się,  j ako  posiada jący  ma­
ją t ek  N o r w id p o l  o p ł a c i ł ;  poczyt a  rozwiązując  
R z ą d z ą c y  Sena t  p r z y n i e s i e n i  od ża lącego się 
s k a r g ę ,  z uwagi na to, żt> majątek N o r w i d p o l  za 
p i e n i | d z e  matk i żaląc eg<vsię naby ty ,  u legać  od -  
p o w i e d z i  k r e d y to r o m  obżałgo r i iepowinien ,  a za­
te m  , że possesya żalącego  się na n i e p r a w n y c h  i 
dawn os e i ą  um o cn io n y ch  opisach polega jąca  , 
k t ó r a  w p r z y p a d k u  n ie zw ró cen ia  przez, obżałgo 
w gotowiznie  wszys tk ich  sum m,  w dz ied z ic zn i  
zamieniać się musi,  nadw erę żon ą  by dź  nie może 
ude le rminow aną n iewo ln ic ,  p r zez  Sąd G i n y  e x -  
d y w i z y i  skassował ,  i r o z p r a w ę  między  ża łcym 
się a ob/ .ałnym o dz i edz i c two m a j ą t k u ,  oraz 
w sze lk ie  dalsze p re te ns ye  ze s k u t k ó w  opisow 
w y n i k a j | c e  w Sądzie P t w y m  wł aśc iwym  u d e -  
t e r m i n o w a ł ,  a possesyą ża lącego  się. w n i enaru-  
szoney  m o c y  zostawił ;  ża l ący  się więc w r z e ­
c zy  w y ż e y  z jaśnioney p ow oła ł  obżałnego do 
Sądu  P tgo Bo ry s .  , l ecz  obźałny ,  godząc na p r z e ­
w ł o k ę  s p r a w y  miała się n ies tannie ,  d iu g i  zatym 
ra z  p r z y c h o d z i  ża łcy  się do Sądu  p rosi, im o :  
po nakazaniu o p ł a ty  za winy n ies tanne  i u t w i e r ­
dzenia  p ra w a  zastawnego c z yn io ny ch  in t romis-  
syi w y d a n y c h  od Ur .  Z e n o w ic z a  z jego stopnia 
i ze stopnia Krasno  - Rli łaszewicza p r z e l e w ó w ,  
k w i t ó w  na w yp ła oo ne  do ban ku  summy i za 
uspokojoną  poszlinę s ł u ż ą c y c h  d o k u m e n t u  p r z e -  
l e w n e g o  od K ra s n o  Miłaszewicza  ze sz łe y  sie- 
Strze źa łcego się, a p ie rw sz ey  żonie obżałgo K a-  
z im irz e  z W  ę c ł a w o w i c z ó  w N o rw id o w e y  wydanego,  
a  żatca się z p rawa sukcessy i  p rzyna l eżnego ,  oraz 
wszys tk ic h  da l szyc h  d o w o d o w  pisma,  jakie ty lko  . 
w czasie s p r a w y  z łożonemi  będą ;  2 do: ob l iczenia  i 
z re a l i zowania  ża ł cem u przez  w y r o k  Są do wy  
w s z y s tk ic h  summ za temi  dowoda mi  n a le ż n y c h ,  
z dodaniem do n ich  w yp a d a ją c y ch  p r a w n y c h  
p ro e e n to w  ; 3 1 i o: pon ieważ  summa p r a w e m  za ­
s ta wny m objęła i na dz ie dz ic tw ie  majątku N o r -  
w i d p o l a  ubezp ieczona ,  n i e ty lk o  d o r ó w n y w a ,  lecz  
n a w e t  przenosi  vvalor tegoż n u j ą t k u  przez  u-  
k ł a d  między  obżałnym a K ra s n o  - Miłaszewiczem 
z a d e le r m in o w an y  , p r ze to  z m oc y  opisu zasta­
w n e g o  i p r z e l e w ó w  na stopień Krasno  - Miłasze-  
wicza  ż a ł c e m u  się s łu ż ą c y c h ,  oraz s k u tk ie m  U- 
kazow przysądzenia  ża łcemu się za ta kową sum ­
m ę  dziedz ic twa  majątku N o r w i d p o l a ,  7. za w aro-  
wanie m t y l k o  na le żny ch  d la  S k a rb u  poszlin , 
sk u tk iem zaś tego  dozwolen ia  ża łc em u  się w ol ­
nego  sporządzenia  do dz ie dz ic tw a  in tromissy i ,  
odniesien ia  się do Mińskiey  S k a r b o w e y  I zby  , 
aby  pnszl iny vv miarę  w a lo ru  mają tku  wyl i czyć  
się mające p r z y j ę t e  by ły ,  i usunięc ia  na zawsze 
od w sz e lk ie go  in te ressowania  się tymże mająt ­
k i e m  obżałgo N o rw id a  ; 4to:  za dalsze Summy,  
jakie z p r z e l e w u  K rasn o  -  Miłasze wicza sieslrze 
ża łcego się i Ur .  Z e n o w i c z o w i  w y d a n y c h ,  a do 
żałcego  się z g ło w y Matk i  i ze stopnia s iostry 
p r z y n a l e ż n y c h  i z k w i t ó w  na opłatę na leżno­
śc i B an k o w e y  i summ y posz l inow ey  s łu żących ,  
o raz za koszta p r a w n e ,  jakie wskazane dla ża ł ­
cego  się zostaną,  p r a w n e y  salysfakcyi  z da lszych  
w s z e lk i c h  ohźa łowanego l e ż ą c y c h  su m m o w n y ch  
i  r u c h o m y c h  funduszów, gdz ie kol wie k  okazać się 
m o g ą c y c h ,  z oddaniem pod odp owiedź  i samey 
osoby obżałgo ude te rminow an ia  ; 5 t o :  ak tów in- 
k w i z y c y i  i w e r y f i k a c y i  na c e l  o dk ryc ia  poczy­
n ion ych  przez żałcego się i jego M a tk ę  na u-  
d o b rz e n ie  majątku Nor wid pn la  n a k ła dów  i u- 
d z i e l a n y c h  rożuoczasowie  wło śc i anom zapomog,

jak r ó w n i e  sprawd zen ia  w ie lo śc i  op ła c o n y c h  
za n i ch  po da tk ow  przezna czenia  i summ pvzer. 
te akta udowodnić  się ma ją cych ,  podobnież  na 
w ła snych  obżałgo funduszach  pod wa ru n k am i  do 
przepi sów p r a w a  s tpsownetn i  s ą d z e n i a ,  i lego 
wszystkiego  d e c y d o w a n i a  , a c o  tylko  wczasie 
s p r a w y  pro szon ym  będz ie  , zachowuje  się w o l ­
ność po p raw ien ia  tego pozwu lub  nowego w y ­
niesienia.

B o k u  1833  miesiąca a p r y la  j g  dnia,  W o ­
ź ny  n iż ey  w yrażon y  ś w i a d c z ę ,  iż tego pozwu 
kopią  z n im zgodzono,  w s p r a w i e  J W .  Rafa ła  
W ę c ł a w o w i c z a  b. P o d k o m o r z e g o  P ow ia tu  B z e -  
c z y c k i e g o  ~  W J P a n u  J a n o w i  N o r w id o w i  b. 
P r e z y d e n t o w i  Sądu Ptgo Bor yso w.  w majętno^ 
ści N o r w i d p o l u  w P tc ie  Borys ,  po łożone y ,  p rz ed  
Sąd P o w i a t o w y  B o r .  na k a d enc yą  Ś to - T r o je c k ą  
lub  po n iey następną podałem.  Dat t  ut  supra .

M e i c h i o r  S a w ic k i  W o ź n y  Po w ia tu  B o r y -  
s o w sk ie go .

R o k u  1 855 miesiąca a p ry la  2 2 go dnia,  p r z e d  
A k ta m i  J E G O  I M P E B A T O t i S K l E Y  M OŚC I  
P o w ia to w e m i  Bory so wsk ie mi  stawając osobiście 
J P .  W o ź n y  w y ż e y  w y r a ż o n y ,  t a ko w y k w i t  
r e l a c y y n y  podanego P o z w u  u r z ę d o w i e  zezna ł ,  
p r z y ją łe m  , Że jest w ks ięg ach ,  i Że może bydź  
zamieszczonym w K u r y e r z e  L i t e w s k i m  świadczę)  

P is a r z  B ła że je w ic z .  ( 5 g 5 .

5 S ą d  Z j a z d o w y ,  D e k r e t e m  Iz by  C y w i i -  
n e y  O b w o d u  Bi a ło s to ck ie g o ,  d o  d ó b r  B o ć k ó w  
J W ,  Ja na  A lo iz r g o  H r a h i  P o to c k ie g o  w O b ­
w o d z i e  B i a ło s to c k im  P o w i e c i e  B ie l s k im  p oł o -  
z o n y i h  n a z n a c zo n y ,  u w i a d a m i a  u in ie y s / e m  , iż 
n a  d n i a  iszyui  Ju u i i  r o k u  b ieżącego  i b 3 3 ,  d o  
n s . t t y s f u k c y o u o w a n ia  W i e r z y c i e l i  J W .  H  obi  
P o t o c k ie g o ,  t a k  t y c h ,  k t ó r z y  zyska l i  p o p r a w ę  
u p r z e d n i c h  d e k r ć t ó w  E x d y w i z o n k i c h  , j a ko  i 
t y c h ,  k t ó r z y  miel i  w s k a z a n ą  sobie  l o k a t ę  o s  
m a j ą t k u  D o l o b o w i o ,  z o s t a w i o n y m  w y r o k i e m  
R z ą d z ą c eg o  S e n a t u  n a  rzecz  gonimy pojezuio-  
k i r y ,  u ie inu iey  d o  u b e z p i e c z e n i a  n a le żno śc i  d l a  
X i ę ź y  H e f o r m a t o w  R o ć k o w s k i c h  na  s ch ed ach  
wie rzyc ie l i ,  p o d ł u g  p r z e z n a cz e n ia  d e k r e t u  p i e r ­
wszego  S a d a  E x d y  w i z o r s k i r g o , a w z a je m n ie  
d o m ie r z e n ia  s a t y s f i k c y i  i ty mż e  K r e d y t o r o m  
/. da lszego  p rzy  J W .  H r a b i  P u t o o k i m  pozosta ­
łego  m a j ą t k u ;  wresz c ie  do  z a ł a t w i e n i a  w s z e l ­
k ich  D - k r e t e m  i U kazem  Izby C y w i l n e y  O b ­
w o d u  Bia łos tockiego  po le c o n y c h  sobie c z v n o o -  
śoi, os ta te cznie  pr zys tąp i ,  i w t y m  c e l u  d o  s t a ­
w i e n i a  się przed  S ą d e m  Z j a z d o w y m  w  p o w y ż -  * 
Siyoi t e r m i n i e  w szys tk ie  iu t e r e s s o w a n e  s t r o n y ,  
a  w ty ch  liczbie s u k o e s s o r ó w  J W .  M a r y a n n y  
a X  ążą t  C z a r t o r y s k i c h  H r a b i n y  P o t o c k i e y  w z y ­
w a .  D / i a lo  się w B o ć k a c h  d n ia  23 m a r c a  i 8 5 5 .

P r e z y d u j ą c y  E x d y w .  W a w r z y n i e c  P o le ty ł ł o .
F r a n c i s z e k  Kos ińsk i  E x d y w izor.
D y o u i / y  S a k o w i c z  E x d y  wizor .
R e g e n t  P i o t r  A m br oż ki ew ic * .  (58g)

5. N in ie y s z y m  z a w i a d a m i a  się,  iż maj ą tek  
p o ło ż o n y  o mil s i edm  od W i l n a ,  wypn szcz^  się 
w  a r e n d ę  na la t  t r z y  l o b  sz e ś ć ;  s k ł a d a j ą c y  8jg 
z d y m ó w  447;  a za te in  życzące- n b y d ż  ony  w  
a r e n d o w n ą  po» • *svą , r a c z ą  ja w ić  się d l a  p o ­
i n f o r m o w a n i a  do  W .  S ł a w i ń s k i e g o  D e p u t a t a  P t u  
Oszuii  ń .  m ie sz k a ją ceg o  wrdomie  M o u a s t y r s k i m  
pod  O s t r ą  B r a m ą .  R.  i 8 3 3  maja 5 dn i a .

3a  IloAHUMeńcuiepa UpaRy/prai ,  FopcxiS.  (5gG) 
D O D A T E K  D R U G I
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H itno dn a 10 Maja v. s. ś«35 raku.

O g ł o s z e n i a .
1 O p ie k *  D w o r z a ń s k a  P t u  W i l e ń . ,  w z y ­

w a  s a k c e s s o r ó w  po  zesz łych  I gn acy m  J u c h n i e ­
w i c z u  Gnberń isk im S e k r e t a r z a ,  Józ ef ie  B o h u s z a  
R e g e n c i e  G r o d z k i m  W i l e ń .  i D w o r z a n i n i e  S t a ­
n is ł a w i e  C z y ż e w s k i m  , i ż by  ci z  p r a w u e t n i  d o ­
w o d a m i  s to p ie ń  s n k o e s s o ra tw a  p r o b n j ą c e m i  d l a  
o t r z y m a n i a  s p a d k ó w  , jak r ó w n i e  i ich p r e -  
t e n s o r o w i e ,  w  teyże  O pi ece  w  pr ze c ią g u  sza-  
fioio-mie*ięoznego t e r m i n u  ja w i l i  się, po d  u t r a ­
t ą  gwoioh  s t o s u n k ó w .  —- D a t  1 8 33 r o k u  m a ­
ja 8 d n i a .

P r e z y d a j ą o y  w  O p i e c e , p e ł n i ą c y  U r z ą d  
M a r s z a ł k a ,  P o w i a t o w y  Sędz ia  i K a w a l e r

G a s p e r  D o r n o w s k i .
P i s r d o w o d z o a  J ó z e f  K a r w o w s k i .  ( 6 i 5 )

l  O d  K i jo w 8 k ie y  Izby  S k a r b o w e y  n i n i e y -  
8zćm ogłasza się , iż w  n iey  o d d a je  się,  z  p o ­
w o d a  n i e a k a r a t n o ś c i  i n i e w i a d o m e g o  o d ł ą c z e ­
ni* się o d k n p c z y k a  S L a r o k o n s ta n ty n o w s k ie g o  
3c i«y  g i ldy  k u p a a  A b r a m a  P e r e c a  E r l i o h e r m a -  
n a  , zos ta jący  t e r a z  w  S k a r b o w y m  z a r z ą d z i e ,  
K i j o w s k i e y  G n b e r n i i ,  w n a d e t a t o w e m  mieśc ie  
K a n i o w i e  t r u n k o w y  d o  i 8 5 5 g o  r o k u  w  n o ­
w ą  d z i e r ż a w ę  o d k u p  , k t ó r e g o  c e n a  o z t a r n a -  
śc ie  tys ięńy p ięć  s e t  r a b l i  w  r o k  as jygnaeya-  
m i  —  Z y o t a o y  wziąć  w  t a k o w ą  d z i e r ż a w ę ,  
m o g ą  % p r z e d s t a w i e n i e m  p e w n y c h  d o  t r z e -  
o i ey  części  t e y  s n m m y  z a ł o g o w , p r z y b y d ź  
d o  K i j o w s k i e y  S k a r b o w e y  Izby  d l a  t a r g ó w ;  
p i e r w s z y  6go  , d r u g i  logo  , t rz ec i  i 4 g o  i 
p r z e t a r g  15go d n i a  i ipoa  te razDieyszego 1 333 
r o k u  , załogodaw.oy  zaś za p o m i e c i o n e g o  k d p -  
oa E r l i o b o r m n n a  K a m i e n i e c k i e m u  Śc icy g i ldy  
k u p o u  Sza l  R a b i n o w i c z n  S k n l e r u  og ł  rsza ąię , 
jeśli  z eohoe  wziąć  w  sw o ją  d z i e r ż a w ę  odkjup,  
t e d y  a by  p rzys ł a ł  do I zby  b e z o d w ł ó c z n i e  ode* 
*w ę ,  nie p o źni ey ,  j ak  w c i ą g a  3o d u i  o d  p i e r ­
wszego w e z w a n i a ,  n a  o s n o w i e  aSgo § w a ­
r u n k ó w  d l a  d z i e r ż a w y  t r u n k o w y c h  o d k n p o w .

S o w i e t u i k  A.  W i e d k o w .
N a c z e l n i k  S t o ł u  D o m b r o w s k i ,  (6o4)

O d  K i j o w s k i e y  Izby  P o w s z e c h u e y  O p ie k i  
ogłasza  się , iz w  n iey  będzie  się p r z e d a w a ł
* p n b l io z n e g o  t a r g u  m u r o w a n y  k r a m  i d ó m

 *

W  domie Maxa, przy T rock iey  u licy  
■w m ieście  W iln ie  położonym, nayduje się 
n ow o w ynalezione A ngielskie sm arowidło  
(Patent Smier) do sm arowania pojazdów* 
oraz w sze lk ich  machin dźwigających cię­
żary, które szczególn iejszej ,  jest zalety av 
tem, iż ani, osi ani też Buksy, przez n ad zw y-  
czayną swoją ślizkość i trw ałość  niepsu- 
je i uieściera: tak ow em  sm arow id łem  na­
sm arow any pojazd m oże iść od do do 5o 
mil bez sm arow ania , K toby one życzy ł  
łn ie c , m oże dostać za pomierną cen ę  U 
mieszkającego tamże Jana Salamona,

Jan Salamon b. Radny M. TP*.

K i j o w s k i e g o  H r a ż d a n i n a  M i c h a ł a  J a n a  s y n a  
K a r a m a l e j a ,  p o ło ż o n e  w  K i j e w o - P o d o l e , o c e ­
n i o n e  n a  p r i e d a ż  : k r a m  ńoo  r n b l i , a d ó tn
i ,o5o r a b l i  r,n n i e p ł a c e n i e  p r z e z e ń  d ł u g u  j a ­
go tey  Izb ie  3,330 ru b l i  a s sy gu aoy am i ,  a z a ­
t e m  iy o z ą o y  k a p i ć  p o m ie n io n e  : k r a t a  i dóca,  
z ech cą  p r z y b y d ź  d la  t a r g ó w ,  d o  tey  I zby  n a  
p r z e z n a c z o n a  d o  tego t e r m i n y ;  i s z y \ y g o ,  5gi 
8 go i 3o i  ggo d n i a  n a s t ę p u j ą c e g o  inies iąaa  
s ierpnia* D e p u t a t  K o z i a r o w s k i .

JBuchhal te r  C h m ie ln ic k i .  (6o5)

i  S ą d  E x d y w i z o r s k i ,  D e k r e t e m  S ą d u  Gł .  
Izby  C y w i l n e y  G a b e r n i i  G r o d z i e ń s k i e y ,  n a  r o z ­
d z i a ł  w s z e lk ic h  f a n d a s z o w  W .  Ignacego  A d a ­
m o w i c z a  b. Sędziego G ra ń i c z n e g o  P t a  Lu d z k ie ­
go, m ię dz y  jego w ie rz y c ie l i ,  n a z n a c z o n y .  R o z p o -  
oz ąws zy  s w ą  czynność  r .  i 8 3 o  m c a  x b r a  i d n i a ,  
gdy  d l a  r ó ż n y c h  zasz łych  i d o ś w i a d c z o n y c h  
p rz e s z k ó d ,  d o t ą d  u k o ń c z y ć  się u i e m ó g ł .  Dziś  u -  
ł a t w i w s z y  to  wszys tk o ,  c o  w  A k o e s s o r y y n y o h  
p rz y y śo ia c h  n a l e ż a ł o , s ą d o w u i o t w o  s w o  d o  
d n i a  25 m c a  jnn i i  t e r aźn ie y sz eg o  1833  r .  o d ­
r a c z a  ; w  j a k o w y m  to t e r m i n i e  p r z y b y w s z y  a d  
f u n d o m  m a j ą t k u  L u s z c r y k o w s z c a y z n y  w  g u -  
b e r u i i  G r o d z i e ń s k i e y  w ptoie L i d z k i u i  leżącego* 
u i o z w a ż a j ą c  oa c z y j e k o l w i e k  n i e ja w ie n ie  się, d o  
s ł u c h a n i a  t ł u m a c z e n i a  się a t a w a j ą c y c h  s t r o n  
w r a z  p r z y s t ą p i ,  i w s w e y  ko le i ,  r t i e zwl eka jąo  
czasu  d l a  roz sądzen ia  c a ł k o w i t e y  s p r a w y  i d o -  
m i e r z e u ia  s t a w e j ą c y m  sa tysf akc yi ,  w  b c z e w is tą  
n a m o w ę  w e ź m i e  , t y m ż e  to  s w o i m  D e k r e t e m  
n ie s t . iw a ją c y m  w i e k u i s t y  u p a d e k  czy li  amis syą  
w  ich  p r e t e n s y a o h  s t o s o w u i e  do  r e g u ł  D e k r e t u  
R r m i s ś y y a e g o  S ą d a  G ł w .  zapisze.  O cz ćm ,  a b y  
i n t e r e s u i ą c e ' s t r o n y  w ie dz ia ły ,  p r s e z  n in ie ys zą  
a w i z a c y ą  t r z y k r o t n i e  w  G azec ie  K a r y e r a  L i ­
t e w s k i e g o  um ie śc ić  się p o w i n n a  i m a j ą c ą ,  z a ­
w i a d a m i a .  D.it .  r o k u  i 8 j 3  m c a  m a j a  7  d n i a  
w  Ł a s z c z y k o w s z c z y z n i e .

K a z i m i e r z  Sznki ewioZ ; b. Sędz ia  Z .  P .  L .  
P r e z y d a j ą o y  E x d y  wizor ,

P a w e ł  P r z y b y t e k  Sędz ia  by łeg o  S ą d u  G ro d z .  
P t a  I ń d z ,  i E x d y  wiz or ,

L e o p o l d  Szyszko  S ę d z ia  G r a n i o z n y  P t a  
L i d z .  i K a w a l e r .  (6 0 1 )

Biz 40Mb Mańca iipii Tpoitcitoft y -  
4Jiryb B ń T op o ,a ł. B h -a łk U  j ie jK a m e w i., M jrh- 
ernbcń noBOH3o6ptmeHHaa AnrjinicuaH 
Ma3t. (OamenniTj CMiepb) ku cm;i3kii ko- 
^ B c o K b , a  m a K t a e  b c ó u u k i ,  RtarriHirb 1104- 
HMRjaiomH^b maroemu, K o n io p a n  ocoóeir- 
n a r o  ecrnh 4 0 c in o i i i ic r l lu a  Bb in o  M b, ' im  o 
łlH  OCH I I H H te  B i n y j l K H  O fH b  H C O Ó W K H O B e H -  

iio H  c n o e f t  C K O .tbsocrati 11 ttpo^ iiiocrriH  H e  
nopfnwiiB h H e c ir in p H e tiib j  m a u o B o io  Ma- 
3Łio cM a^ aH iian  KoAńCKa M o w e n r b  0 ^ * 4 0 -  
B am Ł  6 c 3 u  CM aSbiBaniH  om i>  4 o  4 °  B o  
MiiJtb, Kmoóbi noJKe-AaAb ouyfi HMtmb, 
MOHtemŁ n o A y a n n iB  s a  y M b p e H H y io  n t n y  
y  HiiimeAbcraByiomaro maaio łlBUHa Ca-
JlHMOHa.

I l e H a n ia iń t ,  fl03Bdjiaio: r i o a H jp ie f i c r n e p T ,  U p o R y ^ H H b - r o p c K i f t .



i  Grających w Lo teryą  W arszawską  uwia­
damia się , że bilety do 5 tey klassy 4 i ioteryi, 
ty lko do dnia 2 5 t. m. wydano bydź mogą, ktoby 
więo do tego termina  bilet swóy nie wykupił ,  
p r a w o  do niego traci.  Fr .  von Aner.  (600)

IlenamaHib ,Ą03BOjlkk>. Ho./iHOMeHcmep-b 
ll]>aKy^HHL 1'opcjŁH.

ł  Niżey podpisany, * powodu  ut rzymywa­
nia w  domu W . Spitznaglowey Sowietniko- 
wey, restauraoyynego handlu dopiero lam-  
kuiętego i sknssowanego, w  czasie jego exy- 
stenoyi, kredy tował  różne ar tykuły i gotowe 
pieniądze wielu osobom zaszczycającym swą 
bytnością tęż restouraoyą, i gdy potąd debita 
nie są zabouifikowane , przeto upraszam, iżby 
zawinione należności, w przeciągu idącego mie­
siąca, właścicielowi były opłacone , a za nie 
otrzymaniem satysfakoyi, zmuszony będę pozwem 
edyfetaloyin do Sąda  powołać.  —  z 833 roka 
miesiąca maja 6go dnia. Jerzy Jnszfeiewicz.

flenamamB bt, Pasem * JLiimoBcicaro K y p tep a  
fl03BOJiaeincii. Eb $oJias.Hocinit IlojiHąMeacniepa 

UpaKy^HHij-ropcKiS. (615)

1 Od Borysowskiey mieyskiey Policyi o- 
głasta się, iż w Miaście Borysowie wzięci dwąy 
ludzie Siem ień Iwanow  , i Iwan Iwanow  
Bartachowshi, którzy się powiadali rodem: iszy,
Sinoleńskiey G n b e r n i i , Powia tu  Duehowszozy-
ny i mojąoy pomieszkanie w samym potnie- . . .  - ■ * ’ --------7------------ —  . . j
nionym Mieście Duchowszczynie, udziałowy wło-  *az®n*a i wydzielenia w r .  i827fabr .gd.zasz łym, 
ścianin , mający wieku lat  3 8 , i następujące ot  ̂ Jude lowey matki Jochela  i Mo wszy b ra -
przymioty : wzrostu 2 arszyny 3 wierszki, twa- rvTao'>łn'” U“J - -  -*'*—»•- : ----------
rzy białey , oczu błęki tnych , włosow na gło­
wie ciemno-rusych , nosa miernego , brodę j 
wąsy goli —  agi rodem z miasta Witebska

własnością i należy tośoiami; ocenionego 4,5oo 
rubl i  assygoacyami: na terminy i7go , aogo 
i 23 dnia sierpnia terazniey*zego roku.

Bubal ter  gtey klassy Sofronowioz.
Kanoellarzysta  A. Rimski  -  Korsakow.

----------------------------------(584)
2 Podolska Izba Powszochney opieki prze-  

dająo z aukcyynego targu,  za uchybieniem te r ­
minu , z powodu oddania w załóg , m urow a­
ny dóm żydów Cymermauow w mieście K a - ,  
mieńcu położony,  oceniony i ,o5o rubl i  assy- 
gnacyami , dla wyręczenia kapitalnego dłogu 
627 rubl i  assygnaoyami z przypadająoemi pro­
centami , przeznaczył terminy dla targów i8 ,  
21 i 25 dnia miesiąca lipca teraznieyszego 
roku  ; zatem życzący kupić pomieniony mają­
tek , zechcą przybydź do tey I*by na te t e r ­
miny.

Dożywotni  Członek Czarnocki.  (57g).

3 Miński Honorowy Kurator  Gimuazynm, 
Hrabia  Karol  Czapski, wyjeżdża do wód Karls- 
badzkich dla poratowania zdrowia z dwóma 
służącemi swemi poddanemi. Mieszka teraa 
w  Mieście Wiln ie  w domu Zawadzkiego, da-  
wuiey Kossakowskiego przy Klasztorze Ber­
nardyńskim. —  Maja 5 dnia i 833 roku.

Za  Policmeystra P rakud in  Górski. (5gg)

2 Niżey podpisana, za doknmentem z wypo-

lat

ci Magatow wydanym, będąc aktorką  i possesor- 
ką sched dekretami exdy wizyi funduszów zmar­
łych kupców El ia szewiczowwydzie lonychzGło-  
wy Star.  Jodela  Zelikowicza Magata oby w. W i -  
leń. w domie na ulicy Niemicckiey i z rogu J.tt-
kowey,  w Wilnie  N. 246 oznaczonym, stosownie

ale  jakiego poohodr.enta niewio , wieku
s 5 , przymiotów następnych: wzrostu 2 ar.  1* . .
wierszka , twarzy  smuglawey , oczu karyoh,  opowiadnDia w r. idącym maja 4 d, w aktaoh 
włosow na głowie rnsych , nos podlngowaty
brodę i wąsy goli , i że ci ludzie utrzymują 
się w tuteyszey mieyskiey turmie , i postano­
wiono uczynić stosownie do ich opowiadania 
s p r a w k ę ;  o czym pisano do Witebskiey  i Du- 
chowszczyńskiey mieyskioh Policyy —  Lutego 
27go duia i 833go roku.

W  obowiązku Horodniczego Koczukow.
Pismowodźca Zyżniewgki. (6o3)

2 Mohylewska Izba Powgzeohuey Opieki 
■wzywa przez ninieysze ogłoszenie życzących, 
do kupna  oddanego na ewikcyą przez obywa­
tela  Wincentego Czudowskiego majątku,  Mści- 
s ławskiego powiatu,  we wsi Szaszka, h 62 męz- 
kiey pici dasz, z całemi ich siemienistościami, 
własnością i należy tośoiami, ooeuioueso w i o  le­
tnicy proporcyi  7,860 rubl i ,  na terminy 18, 
21 i 24 dnia sierpnia teraznieyszego roku. 

Pomocnik Bnohhal tera Jan Kartawoy.
-----------------------------------'(585 )

2 Mohylewska Izba Powszechuey Opieki 
wzywa przez ninieysze ogłoszenie życzących 
do kupna  oddanego na ewikcyą przez oby­
wa te l i  Maryannę i synów jry Stanisława i L u ­
dw ika  Mackiewiczów, majątku, Mścisławskie- 
go Powiatu we wsi Czaruons, 23 rewizvynych 
mę^kiey płci dusz z całą  ich sicmieuistością,

Sądu Magistrata W ileu .  zapisanego, czyni się n i­
nieysze ostrzeżenie, aby n ik t  o pomienioue sche­
dy, z rzeczonetni Star.  Magatami, w żadne u k ła ­
dy nie wchodził,  pism żadnych na one nie brał ,  i 
pieniędzy uie pożyozał, jak uiemniey wexlu r .  
1823 apr. 20 d. na ukaziciela r. sr. 200 od niżey 
podpisaney wziętego przez Star .Magatow,  niena-  
by wał; jako pod sporem będącego i uspokojonego, 
albowiem w razie przeciwnym na tym tracić bę­
dzie. i 855 maja 7 dnia.

Szeyna Judelówna Zel ikówoa Gordonowa.
Ileuainam Ł  ^ 0 3 B a j i a io :  B m i e H C i d n :  I I o j i H n i v i e K -  

cmepi. Upaxy^HUL PopcKin. (^98)

3 Niżey podpisana nabywszy połowę 
d w o r k a  od W .  Piotra Brodzkiego Rotmistrza 
Ptu Kowieńskiego pod Stym Jerzym za Nretn 
8 3 1 położenie mającego na dziedzictwo; więo 
jeśliby kto jakowe miał pretensye,  raczy uwia­
domić: a od tey daty żadnych długów, ani ewi- 
keyow tenże W .  Brodź,ki na takowy Dworek 
nio jest już władnym opierać ani one- 
r o w a ć ; takowym przez Kuryera  Li tewskie­
go po t rzykroć całą Publiczność zastrzegając, 
uwiadamia.  Roku i 835 apryla  23 dnia w W i l ­
nie. belioianua Brodzka.

IleH aniainf. fl0 3B0 JieHo aa I lo a u i^ e i ic m e p a  
IIpaKy/niH-L PopcK H . (^ 76).

A
D r u k a r n i a  si. M a r c i n o w s k i e g o .

Dozwala n ą  b e l k o w a ć . Wilno, 1833. cl. 10 Maja.
Gkszor Lijos B obowski.
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H a 3 H a a e H H H H  H a h x i  c o A e p * a n i e  p o f lw m e A H M H , 

p o ,ą c i r i  B en  ii MKa m u  h a w  6.1 a r o ,1 b  m  e  a  h  m h  110 m B M b- 

c m t  c i  r o b M i  m e p n i o n r b  A p a r o p e i i H o e  H e  s i o r y -  

m >ee B 0 3 B p a m n m j.C H  Bpe.M H, h  n p H o d p b m a i o a n .  n e -  

npw -z iM B H H e G j ia r o B o c i iH i i i a m iw a n .  a i o a h m i  naB H K W .

R ain , maKOBtre necoo6pa3Hwe c i  npe/tna3Haqe- 

HijiMW Cm y^eH m a nocmyrtKH BxeKymie h x i  kt> 

coScTTiBennoH n ary ó b , lie M oryra i Gmhib o /todpae- 

mh 64aro5iHCJHiE(HMW a j o a b m h  h  HaqaAbcmBO maK- 

itie  h h  n o f li  KaKMMi bh^om i m epnbm b h x i  lie mo- 

* e m i ;  m o Bcb Cmyfleiimbi AKa^emiw ch m i n p e- 

flocm peraiom cH , t o o  nocbm aiom ie He npwAHHHMe 

flOMH, lie tiiojibko MbcmiiHMi HaqaABcmBOMi S y­

t y m i  apecm oBaim, ho CBepxi m o ro  noflBeprnym cH 

neMeflJienHOMy HSKAtoqeniio H 3i Axa/iewiM h  om - 

npaBAeniio h3t> T o p o ra  11a Mfecmo pom ^eiiim

Byflvaw yB bpem , im o  qwcAo bhhobhbixi H iie- 

cooriJBbrncninyioiHvixi csoejiy  ÓAaropo/pioMy npefl- 

Ha3HaqeHiio He3HaqHmeAbHo, a naflbiocB, t o o  o 6 y - 

qaiom iecu b i  A K a^ejiiił, nocAb/tyionrb m ohmi co- 

B bm ajn  h  npeflocrnepezKem aM i, pasno n a m  h  

Biiymeniro cBoero cep/m a, u Bnpe/tb, crnapancb n o -  

cmynKasiM cbowmw 3acAyzKHmb noxBajibiioe cbh- 

AfemejbcmBO cB oero HaqaAbcmBa, #oKa;Kynrb, im o  

nyDcmBOBauiH npaBcmBeiiHocmH bi. h x i  nenoracAH.

UtinpoiriHBb ynpHJiwe m nopomibie, paHO hah  

no3flo caMH ce6b iij)MnHmymb nenpiHiniibi.fi n o - 

CAbflcniBiH npeflocyflMmeAbHHXb cbom xl nocm yn-

KODl.

I Io f ln H c a H o : Mcnp'aBAHK>npfi AOAiKiiocmb TTpe- 
3Hflenma HM IIEPATOPCKOM  BwAeucKOH Me- 

AMKO-XHpyprHaecKOH AKa^esuH CmamcK.iii Co- 

BbnmMK'b h  KaBaAepi-

II. M nnoecjdu.

Doszlo do mojey wiadomości, iż niektórzy 7. li­

czących się w tuteyszcy Akademii zapominając o 

przyjętych nas ię  obowiązkach, a jeszcze bardziey 

o własnym dla siebie szacunku, przebrani w odzież 

dla Studentów niedozwoloną uczęszczają do do­

mów publicznych, gdzie oprócz tracenia rozmai­

tym sposobem pieniędzy na swoje utrzymanie się 

od rodziców, krewnych lub dobrodziejów prze­

znaczonych, marnują czas drogi, który się więcey 

nie wróci i nabywają nałogów uczciwemu czło­

wiekowi nieprzyzwoitych.

Gdy takowe postępki z powołaniem Studenta 

niezgodne, prowadzące ich do wlasney zguby, do- 

brey opinii u ludzi zjednać nie są w s ta n ie ,  a 

Zwierzchność pod żadnym pozorem ich cierpiec 

nie może; przeto ostrzegają się ninieysze'm Studen­

ci Akademii, iz uczęszczający do domów publi­

cznych, nietylko przez Zwierzchność mieyscową 

będą aresztowani, ale nadto ulegną natychmiast 

karze oddalenia z Akademii i z miasta do domów 

rodzicielskich będą wysłani.

Będąc przekonanym o niewielkiey liczbie win­

nych i swemu pięknemu powołaniu ubliżających, 

mam nadzieję, iż równie moich rad  i przestróg, 

jakoteż głosu własnego serca usłuchają i dalszem 

postępowaniem na chlubne świadectwo Zwierz­

chności zasługując dowiodą, iż uczucia moralno­

ści w nich nie wygasły.

Przeciwnie uparci i w ziem zapamiętali, prę- 

dzey lub pózniey sami sobie przypiszą nieprzyje­

mne ze złego postępowania skutki, jakie na nich 

spaść mogą.

Podpisano: pełniący obowiązek Prezydenta 

CESARSKIEY Wileńskiey M e d y k o -Chirurgiczney 

Akademii Iladzca Stanu i Kawaler.

M. Mianowski.




